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Kradzież soczków, 
radni z własnym 
nagłośnieniem i 
interwencja policji
Odkryj, co stało się podczas 
burzliwej sesji i dlaczego 
policja została wezwana na 
miejsce zdarzenia!

Winda, fontanna 
z czekolady i 
buldożery 
Kolejny odcinek powieści o 
Mironie. Sławojek remontuje 
dom buldożerem. 

Dlaczego władze 
Augustowa proponują 
odbudowę zamiast 
remontu budynku na 
Zarzeczu? 
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JEDNOSTKA WOJSKOWA W 
AUGUSTOWIE
Pierwsi żołnierze pojawią się w Pierwsi żołnierze pojawią się w 
najbliższym czasie. najbliższym czasie. 

10
STUDIA:
wszystko, co dostrzega w nich młody 
człowiek.

3
ŚMIERTELNY WYPADEK KOŁO ŚMIERTELNY WYPADEK KOŁO 
AUGUSTOWA. ZGINĘŁA ZNANA AUGUSTOWA. ZGINĘŁA ZNANA 
NAUCZYCIELKANAUCZYCIELKA

Lokalnie, rzetelnie, z pasją

Paweł Wnukowski próbuje zbudować 
w Augustowie swój polityczny bastion. 
Utrzymuje niezwykle bliskie kontakty 
z burmistrzem miasta. Nie wadzą 
mu ludzie z KOD-u z najbliższego 
otoczenia Karolczuka. Chodzą słuchy, że 
Wnukowski czuje się w augustowskim 
magistracie jak u siebie i swobodnie 
przemieszcza się po jego gabinetach. 
Decyzje sojuszników Wnukowskiego
Najwyraźniej na polityku Prawa i 
Sprawiedliwości żadnego wrażenia nie 
robi także to, że w wyniku zachowań 
korupcyjnych mandaty utraciło dwóch 
bliskich sojuszników burmistrza, 
którzy od kilku kadencji prowadzą 
milionowe interesy z miastem oraz 
podległymi miastu jednostkami. 
Kiedy związany z PiS wojewoda 

podlaski Bohdan Paszkowski zwrócił 
się do rady o wygaszenie mandatów 
tym radnym, ludzie związani z 
Wnukowskim nie przychylili się do 
prośby przedstawiciela premiera w 
województwie. Zignorowali wojewodę, 
broniąc korupcji. 
Dopiero prawomocne wyroki sądu 
spowodowały, że Tomasz Dobkowski 
i Mirosław Zawadzki przestali być 
radnymi. 
Kontrolą działań burmistrza powinna 
zajmować się komisja rewizyjna. 
Dzisiaj na jej czele stoi fanatyczna 
zwolenniczka burmistrza Karolczuka 
i radnego Wnukowskiego, czyli 
Jolanta Oneta Roszkowska. Większość 
w komisji mają radni Karolczuka i 
Wnukowskiego. Jakakolwiek kontrola 

musi być uznana za fikcję.   
Wnukowski zaszantażował Miklasa?
Kilka miesięcy temu do komisji 
rewizyjnej chciał dołączyć Tomasz 
Miklas, przeciwnik polityczny 
Karolczuka. Osoby związane z 
Wnukowskim i Karolczukiem nie 
dopuściły Miklasa do pracy w 
komisji. Miklas ujawnił, iż był przez 
Wnukowskiego szantażowany 
i przymuszany do rezygnacji z 
kandydowania. To tylko namiastka 
działań Wnukowskiego jako szarej 
eminencji miasta Augustów. 
Najwięcej wątpliwości budzi praca 
radnego wojewódzkiego w biurze 
europosła Karskiego.

Krzysztof Przekop

Jak radny PiS buduje swoje księstwo 
w cieniu korupcji?

PAWEŁ WNUKOWSKI KILKA MIESIĘCY TEMU ZOSTAŁ MIANOWANY PEŁNOMOCNIKIEM PIS W POWIECIE 
AUGUSTOWSKIM I ODGRYWA W TEJ PARTII CORAZ ISTOTNIEJSZĄ ROLĘ. PRACUJE JAKO DYREKTOR 
BIURA EUROPOSŁA KARSKIEGO W DĄBROWIE BIAŁOSTOCKIEJ, CZERPIĄC Z TEGO TYTUŁU POKAŹNE 

WYNAGRODZENIE. PROBLEM W TYM, ŻE MAŁO KTO SŁYSZAŁ O ISTNIENIU TAKIEGO BIURA. CZY ETAT DLA 
WNUKOWSKIEGO JEST FIKCJĄ?

Tajemnicze biuro Tajemnicze biuro 
europosła Karskiegoeuroposła Karskiego

  ii

powiązania Pawła Wnukowskiego powiązania Pawła Wnukowskiego 
w Augustowiew Augustowie
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Miron był dumny z sielankowej 
atmosfery w jego gabinecie 
i spokojnego trybu życia, aż 

do dnia, gdy wybuchł pożar w jednym 
z parterowych domów. Na szczęście 
nikt nie odniósł poważnych obrażeń, 
ale dom wymagał małego remontu, 
więc mieszkańcy zostali tymczasowo 
przeniesieni do hotelu, niektórzy 
postanowili mieszkać w namiotach 
nieopodal budynku.
Miron obiecywał im szybką decyzję o 
remoncie.
-Nie martwcie się -mówił. -Pochylamy się 
nad waszym problemem, nasze miasto 
to jego mieszkańcy i dlatego wasze 
problemy to moje problemy.
Tygodnie mijały, mieszkańcy nie mogli 
wejść do swoich mieszkań, koczowanie w 
namiotach coraz bardziej im dokuczało. 
Zbliżała się jesień, noce stawały się 
zimniejsze, a deszczowe dni były coraz 
częstsze. 
Po kilku tygodniach oczekiwania 
mieszkańcy byli już na skraju histerii.
-Mironie, co się dzieje z naszym domem? 
Chcemy wrócić do swoich mieszkań! 
-krzyczeli podczas zebrania w urzędzie.
-Moi drodzy, zachowajcie spokój! 
- odpowiedział Miron z rękami w 
kieszeniach, uśmiechając się szeroko. 
-Mam dla was wielką niespodziankę. Oto 
wycena remontu!
Mieszkańcy wpatrywali się w dokument z 

niedowierzaniem.
-Co to jest, Mironie? Windę chcesz tu 
zbudować? Parking na sto samochodów i 
dwadzieścia autobusów? Lądowisko dla 
helikoptera? To parterowy dom!
-A dlaczego by nie? - odparł Felek 
Skonopi, zerkając spode łba na swoich 
politycznych kolegów. -Przyszłość należy 
do tych, co mają 
odwagę marzyć!
Mieszkańcy 
patrzyli na Felka z 
niedowierzaniem, 
ale on nie zamierzał 
przerywać.
-Stajemy dzisiaj 
wspólnie przed 
wielką okazją, 
aby spojrzeć w 
przyszłość naszego 
miasta z zupełnie 
nowej perspektywy. 
Wszyscy znamy te 
marzenia, te małe i 
duże, realne i nierealne. Dziś chciałbym 
się z Wami podzielić moją wizją. Mówicie 
o waszym domu, ale wyobraźcie 
sobie most, który nie tylko łączy dwa 
brzegi rzeki, ale także zawiera w sobie 
kawiarnię, kino, zoo i... kręgielnię! Tak, 
moi drodzy, niech każdy most będzie 
miejscem spotkań, nie tylko drogą do 
przebycia. A co powiecie na park, w 
którym drzewa nie tylko zdobią krajobraz, 

ale także grają muzykę? Tak, chciałbym, 
aby każde drzewo było wyposażone w 
instrument muzyczny. Kiedy wieje wiatr, 
niech grają symfonię przyrody! 
Mieszkańcy patrzyli to na Mirona, to 
na Felka, to na siebie. Miron spuścił 
głowę. Nie pozostało im nic, jak słuchać 
wywodów nawiedzonego urzędnika.
-Wy tu przychodzicie z waszą małą 
sprawą, sprawką rzekłbym. Co znaczy 
jakiś tam parterowy dom, gdy macie 
wielkie marzenia. Czy marzyliście kiedyś 
o chodnikach, które masują stopy podczas 
spaceru? Ja tak! Niech nasze miasto 
będzie miejscem, gdzie każdy krok jest 
przyjemnością, a każda ulica prowadzi do 
spełnienia marzeń. Ostatnia, ale nie mniej 
ważna wizja, to publiczne fontanny pełne… 
pomarańczowego soku, albo czekolady! 
Tak, niech każde dziecko i dorosły 
może zaczerpnąć odrobinę witamin lub 
słodyczy w drodze do szkoły czy pracy. 
Możecie się śmiać, moi drodzy, ale właśnie 
marzenia kierują nami ku przyszłości, 
pełnej kreatywności, innowacji i radości. 
Bo przecież jak powiedział kiedyś wielki 
myśliciel: jeśli marzenia nie są absurdalne, 
to nie są prawdziwymi marzeniami.
Mieszkańcy popatrzyli jeszcze raz na 
siebie, skinęli porozumiewawczo głowami 
i wyszli z urzędu. 
Sławojek nie umiał ukryć radości.
-Nieźle ich rozegraliśmy -wykrzyknął 
entuzjastycznie. -Ta wycena to 

majstersztyk. Felek miał znakomity 
pomysł, by dopisać do niej porządny 
remont mojego mieszkania, budowę 
garażu dla Felka i wielkiego parkingu dla 
Czerniawskiej. No i przy okazji powstanie 
domek letniskowy dla Babkowskiego. 
Niech chłop ma, bo zarabia dziadowską 
kasę w tym województwie. 
-Nie zapominaj, że musimy znaleźć 
lądowisko dla naszego nowego 

Winda, fontanna 
z czekolady i buldożery 

helikoptera. Dach tego parterowego 
domku jest świetny.  Trochę na uboczu, 
nasze loty na jacht na morza południowe 
albo na narty w góry nie rzucałyby się tak 
w oczy suwerenowi -zauważył Dobowski. 
-Trzeba się tylko pozbyć tych głupich 
mieszkańców. Pierwszy krok za nami.
Sławojek śmiał się, patrząc na projekt 
przebudowy, na którym w centrum 
domu planowana była wielka fontanna 
z czekolady, a na dachu wrysowano 
helipad.
-Trzeba będzie wyciąć sporo drzew, 
ale tu przyda się nam doświadczenie 
Czerniawskiej -zauważył Felek Skonopi. 
-Po sąsiedzku wychlastała wszystkie do 
gołej trawy.  
-Czekajcie, ja chciałabym jeszcze dodać 
saunę i basen z falami! - zawołała 
Czerniawska.
-Miron, powiedz mi, po chuj ta winda 
w parterowym domu? -Sławojek jak 
zwykle nie umiał dopasować języka do 
okoliczności. 
-Chcesz, bym z helikoptera wysiadał po 
drabinie -Miron był oburzony pytaniem 
Sławojka.
-Dobra, dobra chłopcy, nie kłóćcie się 
-Alka Wolska tonowała narastające 
emocje. -Najważniejsze, że pozbyliśmy 
się tych namiotowiczów, którzy hamują 
rozwój naszego miasta. Zobaczcie, jak 
może być pięknie.
-A co zrobimy z niezależną prasą? 
-spytał Miron, rozglądając się po sali. -Ci 
mieszkańcy zapewne już poszli do tych 
wrednych gryzipiórków. 
-Nie musimy się nimi przejmować 
-Sławojek podszedł do barku i nalał 
sobie drugą pełną szklankę znakomitej 
służbowej whisky. Pociągnął duży łyk i 
zarechotał. -Już wydałem dyspozycje, 
by buldożery udały się na miejsce i 
zaczęły gruntowny remont. Ci durnie 
będą rozmawiać z dziennikarzami, a my 
zrównamy ten ich dom z ziemią. 
Wszyscy urzędnicy zaczęli się śmiać i 
poklepywać po plecach. 
Miron zaczynał układać pierwszego tego 
dnia pasjansa.

Krzysztof Przekop

Przedstawione sytuacje i postacie są 
wytworem wyobraźni autora, kreacją 
artystyczną, choć autor inspiruje 
się obserwacjami sytuacji i postaci 
prawdziwych. Autor nie ponosi 
odpowiedzialności za jakiekolwiek 
skojarzenia.

Biuro reklamy:
tel. 885 558 505
beata.perzanowska@powiatowy.eu 

DZIENNIKARZE
“Przeglądu Powiatowego”
są stale do Państwa dyspozycji

Bartosz Lipiński
tel. 885 558 504
bartosz.lipinski@powiatowy.eu

Beata Perzanowska
tel. 885 558 505
beata.perzanowska@powiatowy.eu 

Krzysztof Przekop
Redaktor naczelny
tel. 607446200
krzysztof.przekop@powiatowy.eu 

PRENUMERATA:
tel. 885 558 505
beata.perzanowska@powiatowy.eu
tel. 885 558 504
bartosz.lipinski@powiatowy.eu

Gdy ważne jest, co lokalne

Zuzanna Hanysz
tel. 87 643 46 46
zuzanna.hanysz@powiatowy.eu 
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Trwają zaawansowane prace 
modernizacyjne na peronach 
kolejowych stacji Augustów 
i przystanku Augustów Port. 
Inwestycję realizuje spółka 
PKP Polskie Linie Kolejowe. Po 
zakończeniu robót nowe perony 
mają być zdecydowanie bardziej 
komfortowe, bezpieczne i dostępne 
dla wszystkich. Ruchem kierować 
będzie system komputerowy. Poseł 
Zieliński zadeklarował podjęcie 
działań na rzecz elektryfikacji linii 
przebiegającej przez Augustów.
Na terenie dworca kolejowego w 
Augustowie zorganizowano konferencję 
prasową poświęconą głównie 
trwającemu remontowi peronów i 
przystanków kolejowych. Uczestniczyli 
w niej m.in. poseł na Sejm RP Jarosław 
Zieliński, dyrektor PLK w Białymstoku 
Andrzej Kierman, a także Tomasz 
Łotowski z zespołu prasowego PLK. 
Dyrektor Kierman poinformował, 
że peron na augustowskim dworcu 
kolejowym zostanie oddany do 
użytku w połowie sierpnia, natomiast 
inwestycja na dworcu Augustów Port 
powinna być zakończona pod koniec 
miesiąca.
O szczegółach prowadzonych inwestycji 
powiedział Tomasz Łotowski, rzecznik 
prasowy PLK. 
-Spółka PKP Polskie Linie Kolejowe 
modernizuje przystanki kolejowe na 
terenie województwa podlaskiego w 
ramach tzw. programu przystankowego. 
Jest to piętnaście lokalizacji na 
dwóch liniach kolejowych, tj. dziesięć 
przystanków na linii z Sokółki do 
Suwałk i pięć przystanków na 
linii z Czeremchy do Białegostoku. 
Trwają roboty na stacji Augustów i 
na przystanku Augustów Port. Tutaj 
podróżni uzyskają dwa nowe perony, 

Śmiertelny 
wypadek koło 
Augustowa. 
Zginęła 67-letnia 
kobieta 

Tragiczny finał policyjnego 
pościgu. W piątek wieczorem, 4 
sierpnia doszło do wypadku w 
miejscowości Macharce niedaleko 
Augustowa. Uciekające przed 
policją Alfa Romeo, za którego 
kierownicą siedział 25-latek 
uderzyło w Opla. W efekcie zginęła 
kobieta, a trzy osoby trafiły do 
szpitala. 

Do wypadku doszło w 
Macharcach na skrzyżowaniu 
z krajową drogą nr 16 na trasie 

Augustów -Sejny. Zanim doszło do 
tragedii, funkcjonariusze policji o 
godzinie 21.30 otrzymali zgłoszenie o 
samochodzie marki Alfa Romeo, które 
porusza się całą szerokością jezdni. 
Auto jechało w kierunku miejscowości 
Słupie, w powiecie suwalskim. 
Policjanci próbowali w Płocicznie 
zatrzymać wskazany w zgłoszeniu 
samochód, ale kierowca nie zatrzymał 
się do kontroli drogowej. Rozpoczął się 
pościg policyjny za pojazdem. 
Dramatyczny wypadek na drodze: 
uciekał przed policją i doprowadził 
do tragedii 
W rejonie miejscowości Macharce, 
na skrzyżowaniu z drogą krajową 
Augustów -Sejny, samochód nie ustąpił 
pierwszeństwa przejazdu i zderzył 
się z Oplem, którym podróżowało 
trzy osoby. W wyniku tego zdarzenia 
śmierć poniosła 67-letnia pasażerka 
Opla. W zdarzeniu uczestniczyły 
jeszcze inne pojazdy Mercedes i Volvo. 
Trzy osoby trafiły też do szpitala. 
Kierujący samochodami byli trzeźwi. 
25-letni mężczyzna kierujący Alfa 
Romeo został zatrzymany. Na miejscu 
policjanci przeprowadzali czynności 
pod nadzorem prokuratora. W 
zdarzeniu brali udział obcokrajowcy, a 
kierujący Alfa Romeo podróżował sam. 
Dochodzenie w sprawie wypadku 
prowadzi augustowska prokuratura. 

Ceremonia świecka odbędzie się 
w czwartek, 10 sierpnia w sali 
pogrzebowej przy ulicy Raginisa 
24a w Augustowie. Wystawienie 
urny z prochami zmarłej nastąpi 
o godzinie 12.30, wyprowadzenie 
będzie miało miejsce o godz. 14.45. 
Złożenie urny w kolumbarium 
nastąpi o godz. 15.00 na 
augustowskim cmentarzu. 

Beata Perzanowska  

które będą wyższe niż dotychczas. 
Będą to też perony wygodniejsze 
do wsiadania i wysiadania, 
dostosowane do potrzeb osób o 
ograniczonej mobilności. Powstaną 
bezpieczne miejsca z antypoślizgową 
nawierzchnią i oznaczeniami dla osób 
niepełnosprawnych, niedowidzących, 
żeby każdy mógł do kolei dotrzeć 
-mówił Łotowski.
Powstanie Miejscowe Centrum 
Sterowania ruchem
-W Augustowie zaplanowano również 
budowę Miejscowego Centrum 
Sterowania Ruchem. To duża zmiana 
dla prowadzenia ruchu kolejowego 
na linii z Sokółki do Suwałk, przede 
wszystkim w okolicach Augustowa. 
Aktualnie na każdej stacji jest 
osobna nastawnia i dyżurny ruchu. 
Po dokonanej inwestycji na stacji 
powstanie budynek wyposażony 
w komputerowe urządzenia do 
sterowania ruchem kolejowym. Będzie 
to duża nowość dla tej stacji. Dzięki 
temu obsługiwanie ruchu kolejowego 

Inwestycje PKP w Augustowie: 
perony z nową formą 
i plany elektryfikacji

Podróżni uzyskają 
dwa nowe perony, 
które będą wyższe niż 
dotychczas. Będą to też 
perony wygodniejsze do 
wsiadania i wysiadania, 
dostosowane do potrzeb 
osób o ograniczonej 
mobilności.

Powstaną bezpieczne 
miejsca z antypoślizgową 
nawierzchnią i 
oznaczeniami dla osób 
niepełnosprawnych, 
niedowidzących, żeby 
każdy mógł do kolei 
dotrzeć.

stanie się prostsze i sprawniejsze. 
Jednocześnie „MCS” będzie obsługiwał 
także stacje okoliczne. Nie trzeba 
będzie utrzymywać osobnych 
posterunków ruchu. Z jednego punktu 
ruch będzie obsługiwany przy pomocy 
nowoczesnych urządzeń -komentował 
Łotowski.
Poseł zapowiedział działania na 
rzecz elektryfikacji
Poseł Jarosław Zieliński stwierdził, że 
Augustów nie może zostać wykluczony 
komunikacyjnie.
-Trasa kolejowa z Augustowa do Suwałk 
i na Litwę, a także do Białegostoku 
i Warszawy jest bardzo ważna. 
Powstaje teraz międzynarodowa 
linia kolejowa Rail Baltica. Prace na 
odcinku z Warszawy do Ełku są mocno 
zaawansowane. Niestety, inaczej 
wyglądają prace na trasie z Ełku do 
Suwałk i granicy. Należy przyspieszyć 
te działania i będę zabiegał o ich 
zintensyfikowanie, żeby cała linia 
kolejowa mogła funkcjonować jak 
najszybciej. Podobnie było też w 
przypadku drogi ekspresowej Białystok-
Augustów-Suwałki. Trzeba było wielu 
lat zabiegów, aby znalazła się ona 
w planach inwestycyjnych. Decyzja 
zapadała w grudniu 2022 roku po 
latach starań i myślę, że uda się zyskać 
również pełną rewitalizację trasy 
kolejowej -mówił Jarosław Zieliński.
-Pełna rewitalizacja oznacza 
elektryfikację tej trasy i nie możemy 
odstąpić od tego postulatu. Zależy mi 
na tym, żeby do modernizacji dołączyć 
też wymóg elektryfikacji. Jest to oznaka 
czasu i cywilizacji. Zapowiadam, że 
będę podejmował w tej sprawie dalsze 
starania -obiecał poseł na Sejm RP 
Jarosław Zieliński.

Bartosz Lipiński
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Tomasz Miklas na głos 
czekał kilka godzin. Gdy 
tylko zaczął mówić, Alicja 

Dobrowolska wyłączyła mu mikrofon 
i zamknęła dyskusję. Miklas był 
na to przygotowany. Uruchomił 
własny system nagłaśniający. No i 
zrobiła się afera. Radna Śleszyńska 
wezwała policję, twierdząc, tak mówili 
policjanci, że poprosiła o interwencję, 
bo radni Miklas i Kleczkowski są pijani 
lub naćpani. Wiedziała zapewne, że 
inaczej policja nie przyjedzie. 
Należy tu wspomnieć, że radny 
może używać wielu forteli, aby 
wyartykułować swoje poglądy. 
Używanie własnego nagłośnienia jest 
całkowicie dopuszczalne i legalne. 
Osoba prowadząca obrady może 
co najwyżej zaznaczyć w protokole, 

że według niej radny zachowuje się 
niewłaściwie. Katalog konsekwencji na 
tym się wyczerpuje. 
Happening Tomasza Miklasa był 
pomysłowy i niewinny. Wezwanie 
policji powinno zakończyć się 
mandatem karnym lub sądem 
grodzkim dla Magdaleny Śleszyńskiej. 
Ale sprawa ma ciąg dalszy
Urzędnik miejski, który pełni 
funkcję zastępcy burmistrza, Filip 
Chodkiewicz, zaczął pajacować w 
internecie. Opublikował filmik, grafiki 
mające prawdopodobnie ośmieszyć 
radnego Miklasa. 
Gdyby Chodkiewicz chodził do 6 
klasy podstawówki, takie ekscesy 
skończyłyby się wezwaniem rodziców, 
wpisaniem uwagi do dziennika i 
obniżeniem oceny ze sprawowania. 

Ale ten pajacujący urzędnik 
według kalendarza jest dorosłym, 
czterdziestokilkuletnim mężczyzną i 
nie uczy się już raczej w szóstej klasie. 
Burmistrz Karolczuk, który jednym 
podpisem mógłby odsunąć pajaca od 
urzędowych komputerów i pensji, nie 
wydaje się specjalnie zdruzgotany 
zachowaniem podwładnego. 
Zatem pozostaje presja społeczna. Co 
niniejszym czynię. Czuj Mirku moją 
presję.
Karolczuk powinien mieć urzędników, 
w tym zastępców, którzy szanowaliby 
radnych, szczególnie opozycyjnych. 
Powinni pierwsi się radnym kłaniać, 
być uczynnymi, pomocnymi. To 
w warstwie kultury. W warstwie 
merytorycznej urzędnicy, a zastępcy 
burmistrza w szczególności, od rana 
do wieczora powinni pracować 
nad przywróceniem komunikacji 
na bulwarach, oświetleniem 
miejskim, które buduje się już 
piąty rok, nad udanymi imprezami 
dla mieszkańców i turystów, nad 
czystością ulic, uruchomieniem dla 
biznesów centrum miasta, gdzie 20% 
lokali świeci pustkami, nad szybką 
odbudową wyciągu nart wodnych, 
czy przywróceniem do użytkowania 
uszkodzonego pożarem domu na 
Zarzeczu. To tylko kilka przykładów 
pilnych rzeczy do zrobienia. Nie ma 
wśród nich rysowania, kręcenia w 
godzinach pracy filmików, robienia 
memów z radnymi opozycji, czy 
robienia z siebie pajaca.
Epizod z radnym Miklasem 
uświadomił mi, że niektórzy urzędnicy 
zamiast pracować pajacują, wygłupiają 
się, robią sobie żarty na poziomie 
gimbazy. 
Mieszkańcy płacą za te głupoty 
urzędników dziesiątki tysięcy 
miesięcznie. Czy ten kabaret 
Chodkiewicza i jemu podobnych wart 
jest tych pieniędzy? Osobiście znam 
lepsze kabarety i znacznie tańsze. Za 
darmo można poczytać Mirona, tam 
też jest zabawnie.
A Augustów powinien mieć 
gospodarzy, a nie pajaców z kabaretu. 

Krzysztof Przekop

Potrzebujemy 
gospodarza nie pajaca

SESJE RADY MIEJSKIEJ NADAJĄ SIĘ DO CYRKU LUB KABARETU. 
GŁOS OPOZYCJI JEST PRAKTYCZNIE STŁUMIONY, BO TRUDNO 

SIĘ DYSKUTUJE, GDY MASZ 2 MINUTY, A JESZCZE URZĘDNICY I 
PRZEWODNICZĄCA CO KILKA SEKUND CI PRZERYWAJĄ. RADNY 

MIKLAS ZNALAZŁ NA TO SPOSÓB.

BURZA I 
INTERWENCJE 

STRAŻY 
POŻARNEJ

W niedzielę, 6 sierpnia po 
ulewnych opadach deszczu 
oraz burzy, jednostki straży 
pożarnej musiały wiele razy 

interweniować w całym 
powiecie augustowskim.

Jednostki Ochotniczej Straży 
Pożarnej oraz Państwowej Straży 
Pożarnej musiały interweniować w 
powiecie augustowskim łącznie 25 
razy. Powodami wezwań służb były 
silnie wiejący wiatr oraz powalone 
drzewa stwarzające zagrożenie. 
Jedna interwencja dotyczyła 
przewróconej żaglówki na Jeziorze 
Białym.
Pamiętajmy, żeby podczas burzy 
zachować wszelkie środki 
bezpieczeństwa, w domu, jak i na 
zewnątrz. Unikajmy przebywania 
pod drzewami, w gęstym 
zagajniku, na skraju lasu czy też 
pod drewnianymi słupami linii 
energetycznych, gdyż są one 
szczególnie narażone na uderzenie 
pioruna. Nie należy zbliżać się do 
drzew i ich gałęzi na odległość 
bliższą niż 10 metrów.

Zuzanna Hanysz

Augustowskie Powiatowe Centrum 
Pomocy Rodzinie: półkolonie marzeń 

Przez pięć dni dzieci z rodzin 
zastępczych miały okazję 
uczestniczyć w półkoloniach 
„Hydronauci” na jeziorem Wigry. 
Letni wypoczynek polegał głównie 
na wodnych zabawach, ale istotą 
było także nawiązywanie nowych 
znajomości. 
Wakacyjne zajęcia pod hasłem 
„Hydronauci” odbywały się w dniach 
17-21 lipca, w Starym Folwarku 
nad jeziorem Wigry. Z letniego 
wypoczynku skorzystało 20 dzieci z 
rodzin zastępczych. 
Odkrywanie przygód i przyjaźni 
na półkoloniach zorganizowanych 
przez Powiatowe Centrum Pomocy 
Rodzinie w Augustowie
Główną atrakcją było pływanie i 
zabawy w jeziorze Wigry. Dzieciaki 

pływały na kajakach, rowerach 
wodnych i na motorówce. Dzieci 
aktywne spędzały czas również 
podczas gier na świeżym powietrzu, 
grając w siatkówkę, czy badmintona. 
Nawiązały się nowe przyjaźnie, a także 
odnowiły i umocniły stare znajomości. 
Dzieci chętnie opowiadają o wspólnie 
spędzonym czasie i na pewno nie raz 
ze wzruszeniem powrócą myślami 
do wakacyjnych chwil spędzonych 
na tych półkoloniach. Półkolonie 
zostały zorganizowane przez 
Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie 
w Augustowie przy współpracy z 
Fundacją Pomocy Dzieciom i Osobom 
Chorym „Kawałek Nieba” oraz 
Fundacją „Niezastąpieni”. 

Beata Perzanowska 

Główną atrakcją było 
pływanie i zabawy w 
jeziorze Wigry. Dzieciaki 
pływały na kajakach, 
rowerach wodnych i na 
motorówce.
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Już od dawna radni opozycji w 
augustowskiej radzie miejskiej 
skarżą się na prowadzenie 

obrad przez przewodniczącą 
Alicję Dobrowolską i zarzucają jej 
stronniczość. Dobrowolska słynie z 
przerywania wypowiedzi radnym 
niepopierającym burmistrza, przy 
jednoczesnym przyzwalaniu na 
długie i swobodne tyrady urzędników 
miejskich. Sytuacja eskalowała do tego 
stopnia, iż radni musieli zaopatrzyć się 
we własny sprzęt nagłaśniający, aby 
móc wyrazić swoje poglądy.
Skandaliczne insynuacje w 
zawiadomieniu
Kiedy radni Tomasz Miklas i Marcin 
Kleczkowski z PiS posłużyli się 
przenośnym mikrofonem i głośnikiem, 
radna Magdalena Śleszyńska z 
ugrupowania Nasze Miasto zadzwoniła 
po policję.
-W trakcie ostatniej sesji rozpatrywano 
jedną ze skarg na działalność 
burmistrza. Podczas dyskusji głos 
zabrał Tomasz Miklas. Przewodnicząca 
rady miejskiej, Alicja Dobrowolska 
bez powodu wyłączyła mu mikrofon. 
Radny Miklas użył własnego 
nagłośnienia, chcąc kontynuować 
wypowiedź przy pomocy przenośnego 
mikrofonu i głośnika. Radna 
Magdalena Śleszyńska wezwała 
policję, informując w zawiadomieniu, 

W czwartek, 3 sierpnia w 
Państwowej Szkole Muzycznej I 
stopnia im. Emila Młynarskiego 
odbyło się niecodzienne spotkanie 
numizmatyki, muzyki i poezji.
Spotkanie zaczęło się o godzinie 19. 
Koordynatorkami spotkania były 
Lidia Alicja Karpińska oraz Bożenna 
Szumska-Niewiadomska. Wydarzenie 
rozpoczęło się od wręczenia 
specjalnego medalu dla Krzysztofa 
Anuszkiewicza.
W spotkaniu uczestniczyli Krzysztof 
Anuszkiewicz, człowiek zajmujący się 
medalami od ponad 20 lat, który w 
swojej kolekcji posiada ich aż 1.000; 
Józefa Drozdowska, poetka; Zuzanna 
Bonarska, utytułowana gitarzystka 
oraz Karolina Chomicz, wokalistka. 

Program spotkania był podzielony 
na 4 etapy:
I: Krzysztof Anuszkiewicz – prezentacja 
medali
Józefa Drozdowska – poezja autorki
Zuzanna Bonarska – gitara

II: Krzysztof Anuszkiewicz – 
prezentacja medali
Józefa Drozdowska – poezja autorki
Zuzanna Bonarska i Karolina Chomicz 
– duet

III: Krzysztof Anuszkiewicz – 
prezentacja medali
Józefa Drozdowska – poezja autorki
Zuzanna Bonarska – gitara

IV: Krzysztof Anuszkiewicz – 
prezentacja medali
Józefa Drozdowska – poezja autorki
Zuzanna Bonarska i Karolina Chomicz 
– duet

Po zakończeniu spotkania na widzów 
czekał słodki poczęstunek. Mogli 
również obejrzeć medale oraz 
porozmawiać z uczestnikami.

 Zuzanna Hanysz 

Kradzież soczków, radni 
z własnym nagłośnieniem 

i interwencja policji. 
Co działo się w 

Augustowie podczas 
ostatniej sesji?

SKANDAL W RADZIE MIEJSKIEJ AUGUSTOWA: PRZEWODNICZĄCA 
ALICJA DOBROWOLSKA OSKARŻONA O STRONNICZOŚĆ, 
RADNI ZMUSZENI DO UŻYWANIA WŁASNEGO SPRZĘTU 

NAGŁAŚNIAJĄCEGO, A NIEBYWAŁA SYTUACJA W SZKOLE 
WYWOŁUJE OBURZENIE. ODKRYJ, CO STAŁO SIĘ PODCZAS 

BURZLIWEJ SESJI I DLACZEGO POLICJA ZOSTAŁA WEZWANA NA 
MIEJSCE ZDARZENIA!

że radni Miklas i Kleczkowski 
prawdopodobnie znajdują się pod 
wpływem środków 
odurzających i 
zakłócają obrady. Były 
to jawne oszczerstwa, 
a policja była wezwana 
bezpodstawnie 
-relacjonował Marcin 
Kleczkowski.
Dyskusja dotyczyła 
bulwersującej sytuacji
-Przerwana dyskusja 
dotyczyła bardzo 
bulwersującej kwestii. 
Jeden z rodziców skarżył 
się na działalność 
dyrektora Szkoły Podstawowej nr 
3. Chodziło o to, że niewłaściwe 
zachowanie dziecka związane 
z kradzieżą soczków o wartości 
1,35 zł zakończyło się wezwaniem 
policji i złożeniem wniosku do sądu 
dla nieletnich, a rodzice o sprawie 
dowiedzieli się dopiero półtora 
tygodnia po zdarzeniu. Uważam, 
że jest to postawa skandaliczna, bo 
rodzice zapoznali się z tą sytuacją już 
po sprawieniu niepotrzebnej traumy 
dziecku. Dyrektor tłumaczył, że rodzic 
został powiadomiony za pomocą 
dziennika elektronicznego. Wiemy 
przecież, że nie wszyscy z niego 
korzystają i obowiązkiem dyrektora 

Niecodzienne spotkanie 
numizmatyki, muzyki i 
poezji.

było skuteczne powiadomienie 
rodziców -dodał radny PiS.
-Szkoła powinna wspólnie z rodzicami 
szukać rozwiązania tej sytuacji, 
zamiast składać skargi na policję i 
do sądu rodzinnego. Z tej sytuacji 
wynikła ożywiona dyskusja -mówił 
Kleczkowski.
Radny o niebywałej hipokryzji 
rządzących
-Po kradzieży kilku soczków za 1,35 
zł dyrektor szkoły powinien wezwać 
rodziców i pouczyć, a nie przysparzać 
traumy uczniowi nasyłając policję 
i sąd. Rządzący są hipokrytami. 
Dwa lata temu odbył się koncert dla 
młodzieży, na który zapraszał zastępca 
burmistrza Chodkiewicz. Tuż przed 
rozpoczęciem koncertu Chodkiewicz 
wyszedł na scenę i zapowiedział, że 
będzie to wydarzenie, które „wyniesie 
Augustów na wyższy level”. Po jego 
słowach na scenę wyszedł wykonawca 
promujący narkotyki  i używający 
wulgaryzmów. Jeżeli zastępca 
burmistrza firmował demoralizujący 
koncert, nie dziwmy się temu, co 
mamy -wyjaśniał Miklas.
-Śleszyńska użyła podstępu 
i kłamstwa. Poinformowała 
funkcjonariuszy, że radni Kleczkowski 
i Miklas być może są pod wpływem 
substancji psychoaktywnych. W 
sezonie letnim policja ma dużo pracy 
i nie ma czasu na to, by przejeżdżać 
i rozstrzygać przepychanki radnych. 
Policjanci powiedzieli mi, że zostali 
odciągnięci od obowiązków i bardzo 
się spieszą -mówił nam radny Miklas. 
Opisał też incydent na sesji.
-Zgłosiłem się do wypowiedzi w trybie 
zwyczajowym. Otrzymałem dwie 
minuty i po kilkunastu sekundach 
odebrano mi głos, bo podniosłem 
niewygodne sprawy dla władzy 
-opowiedział Tomasz Miklas. -Wówczas 
użyłem prywatnego mikrofonu, by 
dokończyć wypowiedź.
Przypomnijmy, iż kilka lat temu 
przewodnicząca Dobrowolska 
zagroziła Kleczkowskiemu i Miklasowi, 

że wezwie na obrady 
służby porządkowe. 
Wówczas zakończyło się 
na połajankach. 
Miklas mógł wzorować 
się na Kaczyńskim
Przewodniczącej 
Dobrowolskiej należy 
przypomnieć, iż 
inicjatywa radnego 
Miklasa z użyciem 
własnego mikrofonu 
nie była jedynym tego 
typu aktem desperacji 
z udziałem polityków 

Prawa i Sprawiedliwości. Dziesięć 
lat temu posłowie PiS, będący w 
opozycji parlamentarnej, zwrócili 
się z postulatem utworzenia rządu 
technicznego. Na jego czele miał 
stanąć Piotr Gliński, który jednak 
nie mógł przemawiać z mównicy 
sejmowej. Prezes Jarosław Kaczyński 
zdecydował się wtedy na bardzo 
sprytny zabieg. Podszedł do mównicy 
i odtworzył wystąpienie Glińskiego z 
tabletu. Nikt z prezydium Sejmu nie 
wezwał straży marszałkowskiej i nie 
pacyfikował tego wydarzenia.

Bartosz Lipiński

Dobrowolska 
słynie z 
przerywania 
wypowiedzi 
radnym 
niepopierającym 
burmistrza.
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Mieszkańcy budynku na 
Zarzeczu, którzy nie chcą 
przyjąć lokali zastępczych 

i żądają remontu obiektu, poprosili 
naszą redakcję, byśmy uczestniczyli 
w przekazaniu im przez władze 
miejskie ekspertyzy związanej ze 
stanem technicznym tego obiektu. 
Ekspertyzę zleciły władze miejskie. 
Okazało się, że miasto zleciło wycenę 
odbudowy a nie remontu. Koszt takiej 
operacji szacowany jest na 1.800.000 
zł. Wycena zakłada  praktycznie 
budowę nowego budynku, z 
parkingami, udogodnieniami dla osób 
z niepełnosprawnością i usunięciem 
eternitu. Przypomnijmy, że niedawno 
radni miejscy podjęli uchwałę o 
przeprowadzeniu remontu, jeśli będzie 
on możliwy. Jak widać jest on możliwy, 
ale jego kosztu mieszkańcy nie poznali. 
Ekspertyza w sprawie budynku 
na Zarzeczu: 1.800.000 zł na 
odbudowę, decyzji o remoncie 
wciąż brak 
-Porażająca jest kwota i zakres 
odbudowy. Zakres odbudowy jest 
bardzo duży. Dla tej odbudowy należy 
uzyskać pozwolenie starosty. Obiekt 
należy dostosować 
do obowiązujących 
wymogów 
technicznych 
dotyczących 
budynków 
wielorodzinnych 
-tłumaczył Mirosław 
Karolczuk. 
Burmistrz dodał, 
że taki zakres prac 
nasuwa pytanie, 
czy miasto otrzyma 
pozwolenie starostwa 
na odbudowę. Na 
razie nie ma decyzji 
władz miejskich o 
remoncie obiektu. 
Mieszkańcy 
Zarzecza uważają, 
że ta ekspertyza i podana w niej 
kwota odbudowy ma za zadanie 
doprowadzić do tego, by ten remont 
się nie odbył.
-Byliśmy przygotowani, że decyzja 
będzie dla nas niepomyślna. Ta 
ekspertyza jest po prostu śmieszna, 
bo kwota jest przesadzona i jest 
pretekstem, żeby tego budynku 
nie remontować, zniszczyć go i 
nas się pozbyć. Będziemy szukać 
pomocy wszędzie. Napisaliśmy do 
wojewody, do prezydenta Polski. Nie 
pozwolimy na to, żeby nas wygonili 
z tego budynku. Poruszymy niebo i 
ziemię -mówił po spotkaniu jeden z 
mieszkańców budynku dotkniętego 
pożarem. 
Próba włamania, problem z 

wejściem do mieszkań 
W ubiegłym tygodniu mieszkańcy 
chcieli wejść do budynku i wpuścić 
ubezpieczyciela, który miałby ocenić 

straty. Odmówiono im 
tego, dlatego poprosili 
naszą redakcję, byśmy 
im pomogli. Dzień 
przed ogłoszeniem 
wspomnianej ekspertyzy 
uczestniczyliśmy w 
poniedziałek, 7 sierpnia z 
aparatem fotograficznym 
i kamerą w rozmowie z 
władzami miasta i prezes 
Kodremu. Spotkanie 
nie było planowane. 
Rozmowa z zastępcą 
burmistrza Sławomirem 
Sieczkowskim była dosyć 
krótka. Ludzie pytali, 
dlaczego ci mieszkańcy, 
którzy przyjęli lokale 
zastępcze mogą wchodzić 

do budynku po swoje rzeczy, a oni nie. 
Sieczkowski zaproponował spotkanie 
po umówieniu się. Zdenerwowani 
mieszkańcy postanowili udać się do 
Kodremu. Pojechaliśmy więc z nimi. W 
efekcie mogli jeszcze tego samego dnia 
wejść do swoich mieszkań. I to kolejna 
ciekawostka. Jeden z mieszkańców 
odkrył, że do jego mieszkania 
próbowano się włamać, zostały 
zniszczone drzwi i wybito szybę. 
Została wezwana policja. 
Cały materiał wideo zarówno 
z poniedziałkowej interwencji, 
jak i z prezentacji ekspertyzy 
można zobaczyć na stronie 
dziennikpowiatowy.pl. 

Beata Perzanowska
Fot. Zuzanna Hanysz 

Będziemy szukać 
pomocy wszędzie. 
Napisaliśmy do 
wojewody, do 
prezydenta Polski. Nie 
pozwolimy na to, żeby 
nas wygonili z tego 
budynku. 

Ludzie pytali, 
dlaczego ci 
mieszkańcy, 
którzy przyjęli 
lokale zastępcze 
mogą wchodzić 
do budynku po 
swoje rzeczy, a oni 
nie. Sieczkowski 
zaproponował 
spotkanie po 
umówieniu się. 

Mieszkańcy 
Zarzecza 
uważają, że ta 
ekspertyza i 
podana w niej 
kwota odbudowy 
ma za zadanie 
doprowadzić 
do tego, by ten 
remont się nie 
odbył.

Dlaczego władze Augustowa proponują 
odbudowę zamiast remontu budynku 

na Zarzeczu? 
Mieszkańcy pełni obaw

POZNALIŚMY TREŚĆ EKSPERTYZY WYKONANEJ NA ZLECENIE WŁADZ 
MIASTA AUGUSTOWA. WEDŁUG EKSPERTYZY ODBUDOWA OBIEKTU 

KOSZTOWAĆ MA 1.800.000 ZŁ. KOSZTÓW REMONTU NIE POZNALIŚMY. 
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O planach związanych z 
powstaniem jednostki 
wojskowej w Augustowie w 

sobotę, 5 sierpnia mówił na konferencji 
prasowej Michał Wiśniewski, 
wiceminister obrony narodowej. 
-Jednostka w Augustowie została 
utworzona dwa tygodnie temu, a już 

dziś mogę powiedzieć, że w budynku 
przy Rondzie Marconiego trwają 
prace adaptacyjne do tego, by w 
najbliższych dniach wprowadzić do 
niego żołnierzy wojska polskiego. 
Żołnierze będą dbać o bezpieczeństwo 
mieszkających w Augustowie oraz 
odstraszać potencjalnego agresora. 

Zmieniliśmy punkt obrony Polski, nie 
będzie już obrony na Wiśle. Jeżeli do 
czegokolwiek by doszło, będziemy 
bronić każdego skrawka ziemi. Stąd 
nowe jednostki w województwie 
podlaskim, w Kolnie, Wojewodzinie, 
Grajewie i Augustowie -mówi Michał 
Wiśniewski. 

JEDNOSTKA WOJSKOWA W 
AUGUSTOWIE: PIERWSI ŻOŁNIERZE 

POJAWIĄ SIĘ W NAJBLIŻSZYM CZASIE 

JEDNOSTKA WOJSKOWA, KTÓRA POWSTANIE W AUGUSTOWIE, BĘDZIE MIAŁA SWÓJ SZTAB W BUDYNKU PRZY RONDZIE MARCONIEGO. JAK 
INFORMUJE MICHAŁ WIŚNIEWSKI, WICEMINISTER OBRONY NARODOWEJ, PIERWSI ŻOŁNIERZE BATALIONU SAPERÓW POJAWIĄ SIĘ JUŻ 

NIEBAWEM. 

W budynku przy Rondzie 
Marconiego trwają prace 
adaptacyjne do tego, by 
w najbliższych dniach 
wprowadzić do niego 
żołnierzy.

Nowa jednostka wojskowa w 
Augustowie: bezpieczeństwo i 
rozwój dla regionu 

Zalety powstania jednostki wojskowej 
widzi Jarosław Szlaszyński, starosta 
augustowski. 
-To bardzo dobra decyzja, przede 
wszystkim, w zakresie bezpieczeństwa 
mieszkańców naszej ziemi i tego 
regionu, który jest wysunięty najdalej 
na północny wschód. Wojsko było 
zawsze czynnikiem rozwojowym. 
Ilekroć sięgamy w historię Ziemi 
Augustowskiej, widzimy, że  garnizony 
wojskowe przynosiły rozwój w wielu 
obszarach naszego miasta. Takim 
doskonałym przykładem jest I Pułk 
Ułanów Krechowieckich, którego 
przybycie do Augustowa w 1921 roku 
skutkowało rozwojem turystycznym 
Ziemi Augustowskiej -dodaje Jarosław 
Szlaszyński. 
W dawnym budynku szkoleniowym 
ZUS-u przy Rondzie Marconiego 
powstanie sztab wojskowy i pion 
administracyjny jednostki, a batalion 
saperów będzie mieścił się na 
Lipowcu. Jednostka ma mieć charakter 
hybrydowy i modułowy. Po decyzji 
wojewody w tej sprawie, która ma 
być niebawem, wybudowanie bazy 
wojskowej ma potrwać około pięciu 
miesięcy. 

Beata Perzanowska 
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Paweł Wnukowski, 
wschodząca gwiazda PiS na 
Augustowszczyźnie, szybko 
zdobywa wpływy dzięki 
bliskim związkom z Karolem 
Karskim, eurodeputowanym 
partii. Jak to możliwe, że 
anonimowy polityk z Lipska 
stał się kluczowym graczem 
w regionie? Odkryj, jak 
zawiązała się ta polityczna 
relacja i poznaj tajemnice 
tajnego biura Karskiego w 
Dąbrowie Białostockiej.
Paweł Wnukowski jest 
politykiem PiS aspirującym 
do miana lokalnego 
barona. Takie opinie nie są 
odosobnione. Jego rosnące 
wpływy w samorządzie 
wojewódzkim są powszechnie 
znane. Zaskakiwać może 
fakt, iż Wnukowski ma 
coraz mocniejszą pozycję w 
strukturach partii, choć obecna 
kadencja samorządu jest jego 
absolutnym debiutem. Jak 
to się stało, że anonimowy 
polityk z niedużego Lipska 
stał się jednym z głównych 
rozgrywających na 
Augustowszczyźnie?
Wnukowski pupilkiem 
europosła Karskiego
Zawrotna kariera radnego 
wojewódzkiego rozpoczęła 
się na studiach. To tam 
poznał Daniela Georga 
Milewskiego, późniejszego 
posła oraz szefa biura Karola 
Karskiego, europosła PiS. 
To właśnie Milewski miał 
wpłynąć na polityczne 
aspiracje Wnukowskiego, 
któremu przekazał swoje 
obowiązki. Bliskie relacje 
z eurodeputowanym są 
niezaprzeczalnym atutem 
młodego polityka PiS. 
Eurodeputowany PiS z 
dyrektorem z Lipska
Karski uzyskał unijny mandat 
po raz drugi w 2019 roku 
i znów patronował liście z 
naszego okręgu. Podczas 
kampanii wyborczej 
przyjechał do Augustowa. 
Wspomniał wówczas o swym 
współpracowniku.
-Zawsze, jak jestem w 
Augustowie, bardzo dobrze 
się tutaj czuję. Tym bardziej, że 
szef mojego biura poselskiego 
pochodzi z Lipska, całkiem 
niedaleko -powiedział Karol 
Karski w 2019 roku.

Słowa Karskiego mogą 
budzić zainteresowanie z 
dwóch powodów. Trudno 
sobie przypomnieć, by 
był on częstym gościem w 
Augustowie. Jego publiczne 
spotkania w naszym mieście 
dotyczą przede wszystkim 
kampanii wyborczych. 
Po drugie, wzmianka o 
pochodzącym z Lipska 

przywołanych przez naszego 
rozmówcę brzmi porażająco. 
Realizacja programu: 
„Rodzina na Swoim”?
Słyszymy, że szczególnymi 
względami w Dąbrowie 
mogą cieszyć się osoby 
spowinowacone z radnym 
Wnukowskim. Dowodem 
na to ma być przydział 
mieszkania komunalnego 
dla rodzeństwa szwagierki 
radnego wojewódzkiego 
PiS. Tej samej szwagierki, 
która już od ponad pół roku 
sprawuje wysoko opłacaną 
funkcję kierownika w wydziale 
gospodarki komunalnej, 
rolnictwa i ochrony środowiska 
w augustowskim magistracie. 
Z relacji rozmówcy 
dowiadujemy się, że cała 
sytuacja postrzegana jest jako 
wynik niejasnych powiązań. 
Spekulacje o „załatwieniu” 
mieszkania po znajomości 
przewijają się w rozmowach 
dość często.
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 75 TYSIĘCY ROCZNIE 

ZA TAJNE BIURO EUROPOSŁA 
KARSKIEGO W DĄBROWIE 

BIAŁOSTOCKIEJ. 
CZY ETAT DLA WNUKOWSKIEGO 

JEST FIKCJĄ? 

Zawrotna 
kariera radnego 
wojewódzkiego 
rozpoczęła się 
na studiach. 
To tam poznał 
Daniela Georga 
Milewskiego, 
późniejszego 
posła oraz szefa 
biura Karola 
Karskiego, 
europosła PiS. 

Nic nie wskazuje na to, aby w budynku mieściło się 
jakiekolwiek biuro europosła. Nie ma żadnego szyldu ani innego 
rodzaju oznakowania. 

Zaskakiwać może fakt, iż Wnukowski ma coraz mocniejszą pozycję w strukturach partii, 
choć obecna kadencja samorządu jest jego absolutnym debiutem. 

twierdził, że Wnukowski 
załatwia dla niego wiele 
spraw. Rozmawiająca z 
nami osoba twierdzi, że 
związki Wnukowskiego z 
władzami Dąbrowy określić 
można mianem wzajemnie 
wspierającego się układu. 
Większego nawet niż ten 
obserwowany w Augustowie, 
a jeden z przykładów 

współpracowniku była na 
pewno sporą nobilitacją dla 
nieznanego szerzej polityka 
rodem znad Biebrzy. 
Wnukowski chwalił się w 
prywatnych rozmowach, 
że dzięki Karskiemu dostał 
przepustkę stałą do Sejmu. 
Nawet samochód, którym się 
porusza, przypomina nieco 
limuzynę rządową.
Dąbrowa stała się małym 
księstwem radnego
W Dąbrowie nie ma 
niezależnych  mediów jak 
„Przegląd Powiatowy”. Dużo 
trudniej jest przekazywać 
mieszkańcom informacje 
o działalności władz 
samorządu, a krytyka ze 
strony radnych opozycyjnych 
trafia w próżnię medialną. 
Z kolei przekaz polityczny 
burmistrza miasteczka 
trafia do mieszkańców i 
lokalnego elektoratu nawet z 
ambony kościelnej. Burmistrz 
Dąbrowy wielokrotnie 
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Ręka w górę, kto jeszcze 
pamięta nazwisko 
poprzedniego ministra 

zdrowia. Zagadka jest 
podchwytliwa, bo wielu z 
naszych Czytelników może nie 
wiedzieć, że Adam Niedzielski 
od wtorku jest byłym ministrem, 
bo zdradził tajemnicę 
państwową, której ujawnienie 
może zagrozić bezpieczeństwu 
narodowemu lub innym 
kluczowym interesom państwa 
PiS.
Resort zdrowia to, jak mówił 
jeden z dawnych ministrów, 
stajnia Augiasza zarządzana 
metodami Hilarego Minca. A 
trzeba wiedzieć, że towarzysz 
Hilary to  ważny budowniczy 
Polski Ludowej, był nawet 
wicepremierem. Na koniec 
kariery towarzysze wywalili go 
z PZPR i zwolnili z wszelkich 
funkcji. 
Piszę o tym, bo należy zdawać 
sobie sprawę, że zdrowie i 
obszar gospodarki zajmujący się 
zdrowiem w znacznej części, jak 
za komuny, podlega państwu. 
Albo jest przez państwo, czyli 
ministra organizowany, albo 
przez państwo, czyli ministra 
finansowany. Jeśli narzekacie na 

kolejki do lekarza, swój problem 
należałoby de facto kierować 
do ministra. Jeśli uważacie, 
że lekarz czy pielęgniarka 
są niekompetentni -adres 
do ministra. Jeśli w szpitalu 
jest brudno -także minister. 
Gdzieś po drodze znajdzie się 
jakiś właściciel, na przykład 
starosta, spółka, burmistrz, czy 
przedsiębiorca, ale system jest 
tak pomyślany, że bez zgody 
ministra niewiele się dzieje. Jeśli 
jest brudno, niemiło, oznacza 
to tylko, że minister i podległe 
mu instytucje taki standard 
akceptują i za taki standard 
płacą z naszych pieniędzy. 
Osobny problem można 
zbudować wokół słowa „płacą”. 
Inflacja, jak wiemy, szaleje choć 
lekko spadła. Tu muszę zrobić 
bardzo krótki wykład. To że 
inflacja spadła nie oznacza, że 
ceny w sklepach spadły. Rosną 
nieco wolniej. Obrazowo: jeśli w 
roku 2021 przytyłeś o 20 kg, a w 
roku 2022 zaledwie o 10 kg, to 
w żadnym stopniu nie schudłeś. 
Tyjesz nieco wolniej i jesteś o 
30 kg starszy, grubszy znaczy. 
Identycznie jest z inflacją. 
Prawdopodobnie nigdy nie 
ujrzymy cen z roku 2020. 
Dlaczego nagle o inflacji? 
Bo w usługach, a usługach 
wysokospecjalistycznych w 
szczególności, inflacja nie 
wyniosła trzydzieści kilka przez 
ostatnie dwa lata. Sięgnęła 
raczej 50-100%. A co na to 
minister? Podniósł wycenę 
usług o niecałe 7%. Geniusz 
ekonomiczny, powinien zostać 
ministrem finansów. 
No i wyleciał ze stanowiska za 
niekompetencję ekonomiczną!!! 
Nic z tych rzeczy. Za tamto 
go prezes chwalił. Inflacja 
szaleje, a minister  spokojnie 

dusił finansowo przychodnie 
i szpitale. Minister stracił 
pracę, bo idą wybory, a on 
nagadał głupot do kamer i 
zdradził największą tajemnicę 
państwową. 
W zeszłym tygodniu 
minister Niedzielski zmienił 
zasady wypisywania 
leków psychotropowych i 
przeciwbólowych, i system 
do ich wypisywania, 
ministerialny, a jakże, padł 
trupem. Lekarze nie mogli 
wypisać medykamentów 
ludziom w dużej potrzebie. 
W takich okolicznościach 
lekarze próbują różnych 
rozwiązań, ale eksperymenty 
z systemem ministerialnym 
muszą prowadzić na sobie. 
Jeśli próby się ostatecznie 
powiodą, można wypisać lek 
dla pacjenta. 
Jeden z lekarzy 
poskarżył się w mediach 
społecznościowych, że 
ministerstwo nie poradziło 
sobie z nowymi procedurami 
receptowymi. No to minister 
zajrzał do super tajnego 
systemu, gdzie dane są 
szyfrowane, a dostęp 
ściśle limitowany, bo są 
to przecież bazy danych 
wrażliwych, i wyczytał z tych 
zaszyfrowanych danych, że 
lekarz zgłaszający problem, 
wypisał leki psychotropowe 
dla siebie.  No i wydało się. 
Okazało się, że funkcjonariusze 
PiS mają dostęp do niezwykle 
poufnych informacji o 
każdym z nas i mogą ich użyć 
bez mrugnięcia okiem do 
zniszczenia każdego z nas. 
No i minister stracił pracę za 
ujawnienie tego faktu.

Krzysztof Przekop
Redaktor naczelny

Największa tajemnica

Zapytaliśmy o tę sprawę Pawła 
Wnukowskiego. Otrzymaliśmy 
następującą odpowiedź:
Odnośnie (..) pytania, które 
otrzymałem muszę przyznać, 
że jego treść sama w sobie 
jest mało profesjonalna i 
zawiera już z góry założoną 
(nieprawdziwą) tezę i raczej 
nie ma ono nic wspólnego z 
dziennikarstwem, a raczej ma 
doprowadzić do uderzenia 
politycznego we mnie. Chcę 
jasno i stanowczo podkreślić, 
że nie mam wiedzy o opisanym 
zdarzeniu i  nigdy nie brałem 
w nim udziału, ani nie miałem 
wpływu na kształtowanie 
polityki mieszkaniowej w 
jakimkolwiek samorządzie. 
Tajemnicze biuro europosła
Wnukowskiego z Dąbrową 
Białostocką wiąże coś 
jeszcze. Z jego oświadczenia 
majątkowego dowiadujemy 
się, że zatrudniony jest jako 
dyrektor biura posła do 
Parlamentu Europejskiego 
Karola Karskiego. Dochód 
Wnukowskiego z tytułu umowy 
o pracę to blisko 75 tysięcy 
złotych rocznie. Od naszego 
rozmówcy słyszymy, że 
praktycznie nikt w Dąbrowie 
nie słyszał o istnieniu biura, 
ale korzystała z niego np. 
sekretarka burmistrza miasta. 
Udaliśmy się na miejsce, 
aby sprawdzić, jaka jest 
prawda o etacie dyrektorskim 
Wnukowskiego i o siedzibie 
opłacanej przez europosła.
Nie ma śladów biura 
Karskiego
W internecie trudno 
znaleźć jakiekolwiek 
informacje o biurze, jego 
adresie lub numerze 
telefonu, nie wspominając 
o harmonogramie pracy i 
możliwości umówienia się 
na spotkanie z Karskim bądź 
jego asystentem. Ale dzięki 
naszemu rozmówcy udaje nam 
się trafić na miejsce. Nic nie 
wskazuje na to, aby w budynku 
mieściło się jakiekolwiek biuro 
europosła. Nie ma żadnego 
szyldu ani innego rodzaju 
oznakowania. Na parterze 

mieści się przychodnia 
zdrowia. Pytamy pracownika 
o biuro europosła. Słyszymy, 
iż jest ono na górze, jednak 
nikogo tam nie ma. Kiedy 
udajemy się na górę, słyszymy 
zza pleców przypomnienie, że 
nikogo tam nie ma.
W końcu dostajemy się jednak 
na piętro, gdzie ma znajdować 
się tajemniczy lokal. Na 
drzwiach nie dostrzegamy 
informacji świadczącej o 
istnieniu biura, czy o godzinach 
jego funkcjonowania.
Potem pytamy jeszcze 
pracownika budynku o 
możliwość umówienia się 
na spotkanie w biurze. 
Dowiadujemy się, że nie 
posiada on wiedzy na ten 
temat. Potwierdza, że europoseł 
wynajmuje pomieszczenie. 
Sugeruje nam poszukanie 
informacji w internecie. 
Zachodzimy do położonego 
w bezpośrednim sąsiedztwie 
sklepu spożywczego, gdzie 
także pytamy kilka osób, w 
tym ekspedientki, o biuro 
europosła. Nikt o takowym 
w ogóle nie słyszał. Przecież 
historia dzieje się w niedużej 
społeczności Dąbrowy 
Białostockiej.
Biuro jest tylko miejscem do 
zarobkowania?
Nasze osobiste doświadczenia 
z podróży do Dąbrowy 
skłaniają do refleksji. Czy 
rację ma nasz rozmówca 
twierdzący, że biuro europosła 
Karskiego i sowicie opłacany 
etat Wnukowskiego są 
fikcyjne? Zarobki 75 tys. zł 
rocznie, o których czytamy w 
oświadczeniu majątkowym 
radnego wojewódzkiego, to 
suma znacząca. Zasadne 
jest pytanie, czy pieniądze 
na funkcjonowanie biura 
dają jakąkolwiek korzyść 
mieszkańcom, czy tylko 
Wnukowskiemu? 
Być może Wnukowski pracuje 
w jakiś inny sposób, może 
zdalnie, może wykonuje misje 
niewidzialne dla obywateli? 
Nasz rozmówca nazywa Pawła 
Wnukowskiego „tłustym kotem 
lokalnego PiS”.
O aktywność Pawła 
Wnukowskiego i o biuro 
w Dąbrowie Białostockiej 
zapytaliśmy europosła Karola 
Karskiego. Oto otrzymana 
odpowiedź:
Nasz okręg wyborczy do 
Parlamentu Europejskiego 
jest jednym z największych, 
terytorialnie obejmuje 1/7 
kraju, w tym 2 województwa, 
7 okręgów senackich i 3 
okręgi sejmowe. Siedziby 
mojego biura mieszczą się w 
stolicach okręgów sejmowych, 
tj. w Białymstoku, Olsztynie i 
Elblągu. Moje biura – choć już 
nie lokalne – mieszczą się także 
w budynkach PE w Brukseli i w 
Strasburgu.
Głównymi miejscami pracy 
posła do PE są Bruksela i 
Strasburg. Musi on dzielić 
swoją aktywność między 

Zaskakiwać może fakt, iż Wnukowski ma coraz mocniejszą pozycję w strukturach partii, 
choć obecna kadencja samorządu jest jego absolutnym debiutem. 

te dwie siedziby PE, swój 
okręg wyborczy oraz stolicę 
państwa, w którym został 
wybrany, czyli siedzibę władz 
państwa, gdzie decyduje się 
m.in. krajowy podział środków 
unijnych. Jest to zupełnie 
inny zakres obowiązków 
i odpowiedzialności niż 
parlamentarzysty krajowego. 
Znacznie więcej czasu 
poświęca się działaniom na 
rzecz państwa, w którym 
się jest wybranym, jako 
całości. Istnieją także zadania 
realizowane wobec całej Unii 
Europejskiej.
Moje biuro poselskie ma 
trzy wyżej wskazane 
siedziby krajowe. Posiadam 
9 asystentów krajowych, z 
których jeden koordynuje 
pracę pozostałych (dyrektor 
biura). Jest nim Pan Paweł 
Wnukowski. Asystenci zajmują 
się wieloma zadaniami 
związanymi z wykonywanym 
mandatem Posła do 
Parlamentu Europejskiego. 
Najważniejszymi z nich są takie 

zadania jak: przygotowywanie 
projektów moich wystąpień, 
poszukiwaniem problemów, 
które występują oraz 
rozwiązań pozwalających 
na wspieranie mieszkańców 
oraz samorządów (lokalnych 
i regionalnych), naszego 
okręgu, przygotowywanie 
analiz merytorycznych, 
reprezentowanie mnie, pomoc 
w obsłudze korespondencji, 
archiwizacja dokumentów 
oraz wszelkimi innymi 
zadaniami, które pomagają 
w wykonywaniu mandatu 
Europosła.
Biuro jest dla posła do 
PE miejscem pracy, gdy 
przebywa w danym miejscu. 
Wtedy także spotykam się z 
mieszkańcami. Gdy muszę 
być w innym miejscu, moi 
asystenci przekazują mi 
regularnie sprawy, które 
są im sygnalizowane 
przez mieszkańców i 
samorządowców, tak aby mieć 
stały kontakt ze sprawami i 
problemami, które występują. 

Udostępniają także mój 
numer komórkowy. Jest on 
także dostępny w Internecie. 
Będę wdzięczny, jeśli także 
Państwo poinformujecie o nim 
swoich Czytelników, a moich 
wyborców (691490160). Często 
spotykam się z Nimi osobiście, 
a także mam z Nimi częsty 
kontakt telefoniczny. Cieszę 
się, że moja praca przyczynia 
się do rozwiązywania bardzo 
wielu poważnych spraw, 
które służą województwu 
podlaskiemu i warmińsko-
mazurskiemu. Muszę przy 
tym dodać, iż mam ogromny 
sentyment i sympatię dla 
mieszkańców Augustowa i 
Powiatu Augustowskiego, w 
którym mam bardzo wielu 
wspaniałych przyjaciół. Chcę 
podkreślić, że tylko w tym 
roku byłem tu już ok. 60 razy. 
Kolejny raz będę w przyszłym 
tygodniu.
Z poważaniem,
prof. dr hab. Karol Karski

Krzysztof Przekop
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Studia są na pewno wyjątkowym 
czasem w życiu człowieka. Teraz 
coraz więcej ludzi na nie idzie ze 
względu na dużą ilość uczelni – nie 
tylko w Polsce, ale i na świecie. Co 
sądzą o nich młodzi ludzie, którzy 
mają największe możliwości nauki 
od pokoleń? 
Co sprawia, że studia są wyjątkowe?
Na pytanie „Co ci się najbardziej 
podoba na studiach?” najczęściej 
otrzymamy dwie odpowiedzi – zniżki 
oraz imprezy. Nieco skromniejsi 
powiedzą, że nowi ludzie oraz świeże 
środowisko. Wspominane jest również 
mieszkanie ze znajomymi, co może być 
oryginalnym przeżyciem dla każdej 
osoby. Rządzi wtedy samowolka, brak 
kontroli ze strony rodziców – nikt ci 
nie powie, że nie możesz zrobić sobie 
jedzenia o dwudziestej trzeciej. Same 
studia mają wiele innych pozytywów, 
na które człowiek może nie zwracać 
szczególnej uwagi – na przykład na to, 
że dają nam one możliwość dalszego 
kształcenia się. Każdy może wybrać 
kierunek, jaki mu odpowiada na 
jednej z wielu uczelni, do których ma 
dostęp – filologię angielską, prawo, 
medycynę oraz wiele innych, wybór 
na pewno nie jest mały. Studia nie 
są obowiązkowe, więc pozostawia 
to człowiekowi wybór, co chce robić 
dalej. Poprzez wyjazd nabieramy 
samodzielności, nikt nie zrobi za nas 
różnych rzeczy, uczymy się żyć tak, jak 
robili to nasi rodzice. Często możemy 
usłyszeć od nich, że był to najlepszy 
okres w ich życiu. Od naszych decyzji 
zależy, czy naprawdę taki będzie. 
Wyzwania i obawy związane ze 
studiami
Mimo wielu pozytywnych aspektów, 
studia są dla wielu osób ciężkim 

Kontrowersje 
wokół „Informatora 
Miejskiego 
Augustów”: 
dlaczego burmistrz 
Karolczuk ukrywa 
koszty wydawania 
periodyku?

Radny opozycji wielokrotnie pytał 
burmistrza o koszty wydawania 
przez niego periodyku „Informator 
Miejski Augustów” oraz jego 
kolportażu, lecz był ignorowany. 
Odpowiedzi na pytania zawarte w 
interpelacjach były lekceważące i 
kpiarskie. Na niedawnej sesji znowu 
nie przedstawiono informacji o 
wydatkach z publicznych środków, 
które przekazywane są na 
propagandę. 
-„Informator Miejski Augustów” 
to periodyk, którego redaktorem 
naczelnym jest burmistrz Mirosław 
Karolczuk. Jest to jego reklamówka, 
w której prowadzi kampanię 
wyborczą za nasze pieniądze i od lat 
nie udostępnia informacji o pełnych 
kosztach związanych z wydawaniem 
tego pisma. Kilkukrotnie składałem 
interpelacje dotyczące tego tematu, 
prosząc o wskazanie wszystkich 
kosztów łącznie z wydatkami na 
dystrybucje. Do tej pory nie uzyskałem 
takiej odpowiedzi. Moja interpelacja 
w tej sprawie sprzed kilku tygodni 
została całkowicie zignorowana. To 
jeden z dowodów na to, że burmistrz 
boi się pokazać prawdę, robi 
kampanię i bezczelnie nie odpowiada 
na pytania o koszty -oceniał na sesji 
Marcin Kleczkowski.
Wieloletni szef PiS w powiecie 
augustowskim podkreślił, że kilka 
miesięcy temu o konieczności 
wydawania czasopisma za publiczne 
pieniądze przekonywała Jolanta Oneta 
Roszkowska. To przewodnicząca 
komisji rewizyjnej, której powinnością 
jest kontrola działań burmistrza. 
-Współwinnymi takowej sytuacji są 
radni popierający burmistrza na czele 
z radną Jolantą Onetą Roszkowską, 
przewodniczącą komisji rewizyjnej. 
To właśnie ona powiedziała, że nie 
interesuje ją, ile kosztuje ta gazeta, 
bo burmistrz musi ją wydawać i 
odpowiadać komuś, przez kogo czuje 
się dotknięty. Jeżeli pan Karolczuk 
czuje ujmę na swoim wizerunku, ma 
prawo się bronić, ale nie za nasze 
pieniądze. Pani Roszkowskiej to nie 
interesuje -kontynuował Marcin 
Kleczkowski.

Bartosz Lipiński

okresem. Sam wyjazd z domu może 
być już wielkim szokiem – człowiek 
zostaje rzucony na głęboką wodę, musi 
zacząć mieszkać z dala od rodziców, 
których zacznie widywać tylko w 
weekendy bądź rzadziej. Nagle się 
przeprowadza do (zazwyczaj) dużego, 
obcego miasta i musi się odnaleźć w 
nowej dla siebie rzeczywistości. Strach 
przed nieznanym może okazać się 
paraliżujący, zwłaszcza dla młodej 
osoby. Nie stają się też pomocne osoby 
po studiach bądź będące na nich, 
zwłaszcza, gdy chodzi o matury. To od 
nich zależy to, gdzie absolwent szkoły 
średniej rozpocznie kolejną drogę 
w życiu, więc oczywistym jest, że 
egzamin ten jest dla niego stresujący 
i bardzo ważny. W Internecie, gdzie 
możemy napotkać się na posty 
maturzystów, nietrudno znaleźć 
komentarze typu „Na studiach będzie 
gorzej”, „Na studiach taką maturę 
będziesz miał co pół roku”, „Jak tak 
stresujesz się maturą, jak ty poradzisz 
sobie na sesji?”. Demotywacja oraz 
robienie ze studiów jednego z kręgów 
piekła na pewno nie pociesza kogoś, 
kto chce na nie iść. 
Trudności z wynajmem mieszkania
Sprawa mieszkań od pewnego czasu 
staje się największym problemem 
do rozwiązania w trakcie studiów. 
Samo jego znalezienie graniczy z 
cudem, gdyż ceny za najmniejsze, 
komunistycznie wystrojone 
mieszkania są ogromne, a czas, jaki 
trzeba poświęcić na jego ogarnięcie 
sięga nawet kilku tygodni. Student 
bez pomocy rodziców często nie 
jest w stanie sobie nawet na takie 
pozwolić. Jak ma poradzić sobie 
osoba, która owego wsparcia nie ma 
albo nie chce obciążać swojej rodziny 
takimi wydatkami? Mieszkając ze 

Studia:
wszystko, co dostrzega w nich 
młody człowiek

Coraz bardziej popularny 
staje się „gap year”, czyli 
rok przerwy w nauce 
przed studiami. Opinie 
na jego temat są bardzo 
rozbieżne. Od innych 
usłyszymy, że jest to 
tylko strata czasu, że na 
studia powinno się iść 
od razu, by nie wypaść z 
toku nauki ani nie stracić 
motywacji. 

znajomymi, możemy ograniczyć 
koszty utrzymania, jednak nie zawsze 
mamy taką możliwość. Oszuści, 
podający się za właścicieli mieszkań, 
mogą wykorzystać tę sytuację i 
łatwo wyłudzać pieniądze od ludzi 
poszukujących miejsca do życia, które 
im najbardziej odpowiada. 
Korzyści i rozważania dotyczące 
„gap year” przed studiami
Coraz bardziej popularny staje się 
„gap year”, czyli rok przerwy w nauce 
przed studiami. Opinie na jego temat 
są bardzo rozbieżne. Od innych 
usłyszymy, że jest to tylko strata czasu, 
że na studia powinno się iść od razu, 
by nie wypaść z toku nauki ani nie 
stracić motywacji. Od jeszcze innych 
dowiemy się, że może być to bardzo 
dobra decyzja, możemy zarobić 
pieniądze na późniejsze utrzymanie 
czy chociażby na kursy, które nas 
interesują, zaczerpnąć odpoczynku 
po ciągłej nauce w szkole średniej i po 
maturze. Ten czas daje nam również 
możliwość zastanowienia się, na jaki 
kierunek chcemy pójść, gdy mamy 
problem z jego wyborem. Ludzie 
potrafią znaleźć w sobie motywację 
i pójść na studia nawet w wieku 
pięćdziesięciu lat, więc nie bójmy 
się dla odpuścić jednego roku, gdy 
uważamy, że będzie to dla nas dobre 
wyjście.

Zuzanna Hanysz
fot. strona FB LO 

im. G. Piramowicza
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Blisko 22 miliony złotych trafiło do 
powiatu augustowskiego

-Do powiatu augustowskiego wpłynęło 
prawie 22 mln zł. Starostwo powiatowe 
w Augustowie otrzymało 3 mln 400 
tys. zł, miasto Augustów 8 mln 441 tys. 
zł, gmina Augustów 1 mln 919 tys. zł, 
Bargłów Kościelny 1 mln 733 tys. zł, 
miasto Lipsk 1 mln 636 tys. zł, gmina 
Nowinka 1 mln 560 
tys. zł, gmina Płaska 
1,5 mln zł oraz gmina 
Sztabin 1 mln 643 tys. 
zł. Na taką decyzję 
samorządowcy bardzo 
mocno oczekiwali. 
Obserwowaliśmy prace 
Sejmu i wiedzieliśmy, 
że po nowelizacji 
ustawy budżetowej 
nasze samorządy 
będą mogły uzyskać 
udziały w zwiększonych 
dochodach budżetu. 
Myślę, że pozwoli to im ukończyć rok 
2023 w lepszej kondycji finansowej i 
zrealizować zadania, które być może 
nie były wcześniej planowane -mówił 
Jarosław Zieliński.

Starostwo powiatowe aspiruje 
wysoko. Wnioski na 57 mln zł
Wicestarosta augustowski, Dariusz 
Szkiłądź podkreślił, iż powiat ma 
wyjątkowo ambitne pomysły na 
kolejny rok.

-Kwota 3 mln 400 tys. zł przekazana 
starostwu powiatowemu w 
Augustowie będzie wydana na 
cele społeczne, żeby zwiększyć 
komfort życia mieszkańców. Wkrótce 
zapadną decyzje, na co dokładnie 
zostaną przeznaczone te pieniądze. 
Zamykamy rok 2023, a już myślimy o 
zadaniach w roku 2024. Zdradzę, że 
złożyliśmy wnioski o dofinansowanie 

przyszłorocznych 
projektów. Aplikujemy 
o ponad 57 mln 
zł, to sytuacja 
bezprecedensowa 
-powiedział wicestarosta 
Szkiłądź.

-Środki 1 mln 560 tys. 
zł będą przeznaczone 
na pokrycie wkładów 
własnych, które gmina 
musi zagwarantować 
we wnioskach o 
dofinansowanie 

projektów inwestycyjnych i na cele 
bieżące gminy Nowinka. Cały czas, 
dzięki wsparciu posła Jarosława 
Zielińskiego, otrzymujemy środki na 
rozwój naszej lokalnej społeczności 
-komentowała wójt gminy Nowinka 
Teresa Strękowska.
Zdjęcia i film video można obejrzeć na 
naszym portalu dziennikpowiatowy.pl.

Bartosz Lipiński

MILIONY NA MILIONY NA 
INWESTYCJE INWESTYCJE 
W POWIECIEW POWIECIE

DODATKOWE PIENIĄDZE ZASILĄ KONTA GMIN POŁOŻONYCH W DODATKOWE PIENIĄDZE ZASILĄ KONTA GMIN POŁOŻONYCH W 
POWIECIE AUGUSTOWSKIM. FUNDUSZE BĘDĄ MOGŁY ZOSTAĆ POWIECIE AUGUSTOWSKIM. FUNDUSZE BĘDĄ MOGŁY ZOSTAĆ 
WYDANE NA NIEZAPLANOWANE WCZEŚNIEJ INWESTYCJE. TAKIE WYDANE NA NIEZAPLANOWANE WCZEŚNIEJ INWESTYCJE. TAKIE 
INFORMACJE USŁYSZELIŚMY NA NIEDAWNEJ KONFERENCJI INFORMACJE USŁYSZELIŚMY NA NIEDAWNEJ KONFERENCJI 
PRASOWEJ ZORGANIZOWANEJ PRZED URZĘDEM GMINY AUGUSTÓW. PRASOWEJ ZORGANIZOWANEJ PRZED URZĘDEM GMINY AUGUSTÓW. 
WŁODARZE GMIN Z POWIATU AUGUSTOWSKIEGO PODKREŚLILI, ŻE WŁODARZE GMIN Z POWIATU AUGUSTOWSKIEGO PODKREŚLILI, ŻE 
TAKI ZASTRZYK FINANSOWY ZNACZNIE ODCIĄŻY ICH BUDŻETY I TAKI ZASTRZYK FINANSOWY ZNACZNIE ODCIĄŻY ICH BUDŻETY I 
POMOŻE PROWADZIĆ WIELE PRZEDSIĘWZIĘĆ.POMOŻE PROWADZIĆ WIELE PRZEDSIĘWZIĘĆ.

Blisko 22 miliony 
złotych trafiło 
do powiatu 
augustowskiego

W SPOTKANIU UCZESTNICZYLI: 
POSEŁ JAROSŁAW 
ZIELIŃSKI, WICESTAROSTA 
AUGUSTOWSKI DARIUSZ 
SZKIŁĄDŹ, BURMISTRZ 
LIPSKA LECH ŁĘPICKI, 
WÓJT GMINY AUGUSTÓW 
ZBIGNIEW BUKSIŃSKI, WÓJT 
GMINY NOWINKA TERESA 
STRĘKOWSKA, WÓJT GMINY 
SZTABIN JAROSŁAW KARP 
ORAZ ZASTĘPCA WÓJTA GMINY 
BARGŁÓW KOŚCIELNY MARCIN 
ROGOWSKI. 

Mężczyzna z powiatu augustowskiego stracił ponad 60 tys. złotych, 
ponieważ uwierzył oszustom, że ma do odebrania zaległe pieniądze 
pochodzące z wcześniejszych inwestycji w kryptowaluty. 

30-letni mieszkaniec powiatu 
augustowskiego uwierzył 
oszustom, którzy powiedzieli mu, 
że na jego koncie inwestycyjnym 
pojawił się zysk. Miały to być 
pieniądze z wcześniejszych 
inwestycji w kryptowaluty. W celu 
wypłaty oszczędności polecili, 
aby rozmówca założył konto na 
giełdzie, a także zainstalował 
oprogramowanie do zdalnej 
obsługi urządzenia. 30-latek miał 
wpłacić 30 tysięcy złotych, aby 

potwierdzić tożsamość i odmrozić 
środki. Później ofiara została 
poinformowana, że transakcje 
zostaną dokończone po weekendzie, 
więc w poniedziałek mężczyzna 
przelał oszustom kolejne pieniądze. 
Gdy oszuści zaproponowali 
wzięcie kredytu, ten rozłączył się. 
Ostatecznie przelał ponad 60 tys. 
złotych. O całej sytuacji zostali 
poinformowani policjanci.

Zuzanna Hanysz

UWIERZYŁ OSZUSTOM, UWIERZYŁ OSZUSTOM, 
ŻE ZAROBIŁ NA ŻE ZAROBIŁ NA 
KRYPTOWALUTACHKRYPTOWALUTACH
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Podopieczni trenera Rafała 
Jerucia z MOS Augustów zdobyli 
w sumie 14 medali (2 złote, 7 

srebrnych, 5 brązowych).
W klasyfikacji Drużynowej w kategorii 
Open zawodnicy w składzie: Zuzanna 
Polkowska, Zofia Olejnik, Jakub Sibicki, 
Konrad Oborski, Kacper Klukowski 
i Kacper Ułanowicz zajęli II miejsce, 
ustępując drużynie z Zefira Bytom. III 
miejsce zajęła Sparta Augustów.
Na szczególne uznanie zasługuje 
wspaniały start Kacpra Klukowskiego, 
który zdobył kolejny złoty medal w 
ostatniej już konkurencji i stał się 
multimedalistą tegorocznych zawodów 

za motorówką. Ponadto pięknie 
zaprezentowała się Zofia Olejnik.  Jako 
najmłodsza zawodniczka w kategorii 
Open zdobyła brązowy medal, dzielnie 
zastępując nieobecną z powodu 
kontuzji starszą koleżankę z klubu - 
Zuzannę Polkowską.

Pozostali medaliści:
Konrad Oborski - II miejsce w skokach 
w kategorii Open ,
Zofia Olejnik – III miejsce w skokach w 
kategorii Open, II miejsce w skokach i 
II miejsce w trójkombinacji w kategorii 
U14.
Kacper Ułanowicz - III miejsce w 

skokach w kategorii U21,
Jakub Solecki - II miejsce w skokach i 
II miejsce w trójkombinacji w kategorii 
U17.
Zofia Rułkowska - III miejsce w skokach 
w kategorii U14.

-To duży sukces, jeżeli chodzi o 
zdobycze medalowe za motorówką. W 
sumie zdobyliśmy 22 medale. Cieszy 
mnie postawa moich zawodników, 
którzy ogromną wolą walki i 
determinacji osiągnęli ten wynik. 
Czekają nas teraz równie ciężkie  
przygotowania do wrześniowych 
Mistrzostw Polski za wyciągiem, a 
następnie start w Mistrzostwach 
Europy w Izraelu – dodaje trener MOS 
Rafał Jeruć. 

Gratulujemy wszystkim 
zawodnikom wspaniałych wyników 
oraz przekazujemy ogromne 
podziękowania rodzicom za pomoc i 
wsparcie.

Rafał Jeruć

NARCIARZE WODNI Z MOS 
AUGUSTÓW DRUŻYNOWYMI 

WICEMISTRZAMI POLSKI

Letnie festiwale w pełni, co jeszcze 
przed nami?

W DNIACH 05-06 SIERPNIA W EŁKU ODBYŁY SIĘ MISTRZOSTWA 
POLSKI W SKOKACH W NARCIARSTWIE WODNYM ZA 

MOTORÓWKĄ. BYŁA TO OSTATNIA W TYM ROKU KONKURENCJA 
ZA MOTORÓWKĄ, ZATEM MOŻNA BYŁO WYŁONIĆ NAJLEPSZĄ 
DRUŻYNĘ I NAJBARDZIEJ WSZECHSTRONNEGO NARCIARZA W 

TRÓJKOMBINACJI. 

W tym roku lato obfituje w wiele 
atrakcyjnych wydarzeń kulturalnych. 
Szczególną popularnością cieszą 
festiwale muzyczne. 
To nie tylko okazja by oddać się beztrosce 
i szalonej zabawie w gronie przyjaciół, 
ale także szansa na spotkanie idoli, 
posłuchanie wybitnych artystów „na 
żywo” i skorzystanie z masy dodatkowych 
atrakcji oraz konkursów w ramach akcji 
Xperience Your Way. Specjalna strefa 
towarzyszy aż czterem imprezom: Sunrise 
Festival Kołobrzeg, SunFest Festival 
Kołobrzeg, OFF Festival Katowice, SBM 
Festival. Pierwsza z nich, święto muzyki 
elektronicznej, zakończyła się 24 lipca i 
zebrała znakomite recenzje. Nad polskim 
morzem podczas SunFestu muzycznym 
emocjom oddawali się fani polskiego hip-
hopu. Miłośników muzyki alternatywnej 
4 sierpnia zgromadził śląski OFF Festival, 
a wśród wykonawców będzie można 
posłuchać Pusha T, Slowdive, King Krule, 
Panda Bear and Sonic Boom. Z kolei w 
dniach 23-26 sierpnia na uczestników 

SBM Festival czeka kolejna dawka 
solidnego rapu. Na warszawskiej scenie 
wystąpią m.in. Mata, Sokół czy Żabson.
Koncerty wzbogacone są o wspomnianą 
już strefę Xperience Your Way. To 
miejsce, gdzie festiwalowicze mogą nabyć 
customowe koszulki, własnoręcznie 
wykonają graffiti, zrobią szalone selfie czy 
ozdobią ciało tymczasowym tatuażem. 
Dodatkowo będzie można zagrać w 
kultową grę komputerową PONG czy 
złożyć pozdrowienia za pośrednictwem 
wielkiego telebimu. Strefa daje także 
okazję osobom palącym poznać jedną z 
mniej szkodliwych alternatyw dla palenia, 
jaką są podgrzewacze tytoniu, np. GLO. 
Warto też śledzić profile społecznościowe 
Xperience Your Way, gdyż w ramach 
organizowanego tam konkursu oprócz 
zestawów podwójnych biletów, zwycięzcy 
mogą liczyć na bezpłatny przejazd 
na festiwal i samochód z kierowcą do 
dyspozycji przez cały czas trwania 
imprezy. 

Beata Perzanowska 

ZWIEDZANIE 
CHĘCIŃSKIEGO 
ZAMKU 
KRÓLEWSKIEGO 

–KONKURS
Drodzy czytelnicy. Mamy dla 
państwa konkurs, w którym 
macie możliwość wygrania 
obejrzenia ruin Zamku 
Królewskiego w Chęcinach. 
Przewodnikiem wycieczki 
będzie Rafał Zalewski.

Akcja książki Rafała Zalewskiego 
„Skarb Królowej” ma miejsce w 
XVI-wiecznych Chęcinach oraz w 
znajdującym się tam zamku. Autor 
może zabrać wybranego czytelnika 
z rodziną w fantastyczną podróż do 
czasów, w których toczy się akcja 
książki. W trakcie wycieczki autor 
będzie opowiadał zwiedzającym 
legendy, które zainspirowały go do 
napisania powieści. 

Zasady konkursu

Wystarczy napisać wiadomość o 
treści „Chęciny” na nasz adres 
mailowy: 

przeglad@powiatowy.eu 

wraz z imieniem, nazwiskiem, 
numerem telefonu oraz ilością 
członków rodziny, którzy będą 
towarzyszyć w wycieczce. 
Konkurs wygrywa osoba, od 
której wiadomość trafi do nas 
jako jedenasta. Można wysłać 
tylko jednego maila. Ze zwycięzcą 
skontaktujemy się telefonicznie. 

Zuzanna Hanysz

Na szczególne uznanie 
zasługuje wspaniały start 
Kacpra Klukowskiego, 
który zdobył kolejny 
złoty medal w ostatniej 
już konkurencji i stał 
się multimedalistą 
tegorocznych zawodów za 
motorówką.

W tym roku lato W tym roku lato 
obfituje w wiele obfituje w wiele 
atrakcyjnych atrakcyjnych 
wydarzeń wydarzeń 
kulturalnych. kulturalnych. 
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Rusza II edycja programu!

Masz talent? Jesteś uzdolniony muzycznie?
Wyślij swoje zgłoszenie na gwiazda@tvs.pl.

Więcej informacji na www.tvs.pl
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Gdy ważne jest to, co lokalne! Gdy ważne jest to, co lokalne!
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Jesteśmy mieszkańcami 
dzielnicy Wypusty, 
emerytowanymi 

pracownikami urzędów, 
służby zdrowia 
czy też miejskich 
przedsiębiorstw. 
Pracowaliśmy całe życie 
na rzecz mieszkańców, 
jak i naszego miasta. 
Teraz potrzebujemy 
pomocy Miasta, ażeby 
ogrzać nasze domy 
– ogrzać oczywiście 
odpłatnie. Jednak 
zamiast pomocy i 
wsparcia otrzymujemy 
od Pana Burmistrza i 
Prezesa MPEC GIGA 
odpowiedź odmowną oraz informację, 
że jeżeli nie naprawimy sami kanału 
przesyłowego, który zaopatruje nasze 
domy w energię cieplną, odetną nam 
na zimę ogrzewanie i ciepłą wodę.

Ale od początku.

W latach 80-tych, jak byliśmy w sile 

wieku, pobudowaliśmy nasze domy, 
a jest ich razem 23. 
Udało się je podłączyć 
do miejskiego 
przedsiębiorstwa 
zaopatrującego miasto 
w ciepło. Udało się 
to pod warunkiem 
wybudowania kanału 
przesyłowego, czyli 
przekaźnika, który 
rozprowadzi ciepło do 
45 indywidualnych 
odbiorców. Zresztą 
na etapie uzyskania 
zezwoleń na budowę 
osiedla, warunkiem 
podstawowym było 
podłączenie go do 

sieci miejskiej. Zdobyliśmy wszystkie 
zgody, decyzje, jak i również 
niezbędne środki. Dostarczyliśmy już 
wtedy „zielone ciepło” do naszych 
domów. Przez ostatnie 30 lat sami 
dbaliśmy o całą infrastrukturę, 
przeprowadzaliśmy konserwację, 
usuwaliśmy usterki i awarie. 
Wyposażyliśmy za własne pieniądze 

LIST OTWARTY MIESZKAŃCÓW LIST OTWARTY MIESZKAŃCÓW 
OSIEDLA WYPUSTY OSIEDLA WYPUSTY 

W AUGUSTOWIEW AUGUSTOWIE

Chcemy uniknąć 
sytuacji, jaka 
miała miejsce w 
ubiegłym roku, 
gdy podczas 
awarii zagrożono 
nam odcięciem 
ciepła. 

każdego odbiorcę naszego osiedla w 
liczniki energii cieplnej i wodomierze 
ciepłej i zimnej wody. Teraz mamy 
wszyscy ponad 70 lat. Nie mamy 
ani wiedzy ani siły, ani też środków 
finansowych, żeby to nadal samemu 
robić, bo oprócz wszystkich opłat 
za ogrzewanie, które na obecną 
chwilę są bardzo wysokie, musimy 
też dodatkowo płacić za urządzenia, 
która te ciepło dostarczają do naszych 
domów.
Chcemy uniknąć sytuacji, jaka miała 
miejsce w ubiegłym roku, gdy podczas 
awarii zagrożono nam odcięciem 
ciepła. Awarię naprawiliśmy własnymi 
siłami, udało się też przeprowadzić 
nam oględziny instalacji i jest ona w 
dobrym stanie, wbrew zarzutom ze 
strony Miejskiego Przedsiębiorstwa 
Energetyki Cieplnej, że sieć c.o. była 
budowana przestarzałą technologią, 
bo taka była dostępna w latach 80-
tych, ale jest w dobrym stanie. Ciepła 
nam nie odcięto… Przez ponad 30 lat 
firma PEC zarabiała na nas i naszej 
sieci, nie ponosząc żadnych kosztów 
eksploatacji.

My, emerytowani mieszkańcy 
dzielnicy Wypusty, chcemy 
nieodpłatnie oddać Panu Burmistrzowi 
i Miejskiej Spółce, urządzenie, które 
jest infrastrukturą dostarczającą 
ciepło. My nie chcemy się na tym 
wzbogacić,  chcemy tylko skorzystać 
z naszego uprawnienia. Nie chcemy 
jałmużny czy daniny. Opłacamy 
wszystkie rachunki za ciepło i 
podgrzanie wody. Chcemy tylko, aby 
Gmina, zgodnie z art. 7 ust.1 pkt.3 
Ustawy o samorządzie gminnym z 8 
marca 1990 roku, zaopatrzyła nas w 
energię cieplną, a my za nią zapłacimy. 
Chcemy być rozliczani, jak wszyscy 
inni klienci indywidualni, chcemy 
płacić za energię pobraną, bo po 
ostatnich podwyżkach tylko na to 
ledwo nas stać.
„Augustów to jego mieszkańcy” 
– tak wybrzmiewa dumnie hasło 
naszych włodarzy. Czy my, emeryci z 
Wypustów też do nich należymy?

Mieszkańcy

 

OBWIESZCZENIE STAROSTY AUGUSTOWSKIEGO 
 o wydaniu decyzji na realizacje inwestycji drogowej Nr 13/2023 z dnia 08.08.2023 r. 

 Zgodnie z art. 11f ust 3 i 4 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. – o szczególnych zasadach 
przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (tekst jednolity Dz. U. z 2023 r., poz. 162 ze 
zm.) Starosta Augustowski zawiadamia, że w dniu 08.08.2023 r., po rozpatrzeniu wniosku z dnia 23.05.2023 
r., Burmistrza Miasta Augustowa, wydał decyzję o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej pn.: 
„Budowie ulic Krzywa i Prosta w Augustowie wraz z budową i przebudową towarzyszącej infrastruktury 
technicznej” w zakresie: ul. Prosta: budowy utwardzonej nawierzchni jezdni o szer. 5,0 m z łącznikiem wraz 
z  obustronnymi chodnikami oraz zatoką do zawracania, ul. Krzywa: budowy utwardzonej nawierzchni 
jezdni o szer. 5,0 m z obustronnymi chodnikami i łącznika poboczami żwirowymi, budowy i przebudowy 
skrzyżowań oraz zjazdów na tereny przyległe; budowy: kanalizacji deszczowej, oświetlenia ulicznego, kanału 
technologicznego, przebudowy kolizji z istniejącą infrastrukturą elektroenergetyczną, rozbudowy sieci 
wodociągowej i kanalizacji sanitarnej, wycinki drzew i krzewów kolidujących z inwestycją. Inwestycja 
usytuowana będzie na:  

• działkach drogowych 1992/6, 1991/10, 1977/15 obręb 2 Miasto Augustów;  
• działkach, które powstaną w wyniku podziału działek w obrębie 2 Miasto Augustów tj. 

- 1977/22 o powierzchni 0,1439 ha (z podziału dz. 1977/1 na dz. nr 1977/21, 1977/22, 1977/23, 1977/24, 
1977/25), 

- 1977/24 o powierzchni 0,0274 ha (z podziału dz. 1977/1 na dz. nr 1977/21, 1977/22, 1977/23, 1977/24, 
1977/25), 

- 1976/36 o powierzchni 0,0040 ha (z podziału dz. 1976/6 na dz. nr 1976/36 i 1976/37), 
- 1976/46 o powierzchni 0,0159 ha (z podziału dz. 1976/28 na dz. nr 1976/46 i 1976/47), 
- 1976/44 o powierzchni 0,0135 ha (z podziału dz. 1976/27 na dz. nr 1976/44 i 1976/45), 
- 1976/42 o powierzchni 0,0039 ha (z podziału dz. 1976/26 na dz. nr 1976/42 i 1976/43), 
- 1976/40 o powierzchni 0,0057 ha (z podziału dz. 1976/25 na dz. nr 1976/40 i 1976/41), 
- 1976/38 o powierzchni 0,0083 ha (z podziału dz. 1976/24 na dz. nr 1976/38 i 1976/39),  
(działki oznaczone tłustym drukiem są przeznaczone do włączenia w pas drogi publicznej), 

• działkach nr 1976/7, 1976/18, 1976/29 obręb 2 m. Augustów, które z mocy prawa w całości staną 
się własnością Gminy Miasta Augustów. 

• działkach, na których zachodzi konieczność czasowego zajęcia terenu: 
- 1975 obręb 2 m. Augustów – przebudowa sieci elektroenergetycznej nN i SN, budowa sieci zasilającej 
oświetlenie uliczne; 
- 1977/25 (przed podziałem 1977/1) obręb 2 m. Augustów – przebudowa sieci elektroenergetycznej nN i 
SN, budowa sieci wodociągowej; 
- 1977/8 obręb 2 m. Augustów – budowa sieci wodociągowej; 
- 1976/20, 1976/19, 1977/19, 1977/20, 1992/11, 1992/1, 1993/1, 1984/1 obręb 2 m. Augustów – demontaż 
linii napowietrznej i opraw oświetleniowych; 
- 1991/8 obręb 2 m. Augustów – przebudowa skrzyżowania z ul. Glinki, demontaż linii napowietrznej i opraw 
oświetlenia. 
 Zgodnie z art. 49 Kpa, informuję, iż zawiadomienie uważa się za doręczone po upływie 14 dni od 
daty podania niniejszego obwieszczenia do publicznej wiadomości. W terminie 14 dni od dnia doręczenia 
niniejszego zawiadomienia, w sposób wskazany powyżej, stronom służy prawo wniesienia odwołania od 
decyzji do Wojewody Podlaskiego za pośrednictwem Starosty Augustowskiego. Obwieszczenie umieszczono 
w prasie w dniu 10.08.2023 r., na tablicy ogłoszeń i na stronach internetowych w dniach od 10.08.2023 r. 
do 24.08.2023 r. 
 W trakcie biegu terminu do wniesienia odwołania strona może zrzec się prawa do wniesienia 
odwołania wobec organu administracji publicznej, który wydał decyzję. Z dniem doręczenia organowi 
administracji publicznej  oświadczenia o zrzeczeniu się prawa do wniesienia odwołania przez ostatnią stronę 
postępowania, decyzja staje się ostateczna i prawomocna co oznacza, że nie można wnieść od niej 
odwołania do organu drugiej instancji ani zaskarżyć do sądu administracyjnego. Oświadczenia o zrzeczeniu 
się prawa do wniesienia odwołania nie można wycofać. 
 Informuję - stosownie do art. 10 § 1 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks postępowania 
administracyjnego, że strony mogą zapoznać się z treścią decyzji, w Wydziale Architektury i Budownictwa 
Starostwa Powiatowego w Augustowie w pokoju nr 14 przy ul. 3 Maja 29 w godzinach pracy urzędu. 

STAROSTA  AUGUSTOWSKI 

 

 
OBWIESZCZENIE STAROSTY AUGUSTOWSKIEGO 

 o wydaniu decyzji na realizacje inwestycji drogowej Nr 14/2023 z dnia 08.08.2023 r. 
 Zgodnie z art. 11f ust 3 i 4 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. – o szczególnych zasadach 
przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (tekst jednolity Dz. U. z 2023 r., poz. 162 ze 
zm.) Starosta Augustowski zawiadamia, że w dniu 08.08.2023 r., po rozpatrzeniu wniosku z dnia 19.05.2023 
r., sprostowanego dnia 30.05.2023 r., Burmistrza Miasta Augustowa, wydał decyzję o zezwoleniu na 
realizację inwestycji drogowej pn.: „Budowa ulicy Kamiennej i Kwarcowej w Augustowie wraz z budową i 
przebudową towarzyszącej infrastruktury technicznej” w zakresie: ul. Kamienna budowa jezdni o szer. 6,0 
m z chodnikami i ciągiem pieszo-rowerowym, z sięgaczem i zatoką do zawracania z poboczem żwirowym; 
ul. Kwarcowa budowa jezdni o szer. 5,0m z poboczami żwirowymi; budowy przepustu (przebudowa rowu), 
kanału technologicznego, kanalizacji deszczowej, sieci wodociągowej wraz odgałęzieniami, sieci kanalizacji 
sanitarnej wraz z odgałęzieniami, oświetlenia ulicznego; budowy i przebudowy skrzyżowań wraz ze 
zjazdami na tereny przyległe, wycinki drzew i krzewów kolidujących z inwestycją. Inwestycja usytuowana 
będzie na: 
• działkach drogowych: 307/9, 307/10, 1973/29, 1973/38, 1973/13, 2001/7, 1831/6, 1832/6, 1834/18 

obręb 2 m. Augustów; 
• działkach, które powstaną w wyniku podziału działek w obrębie 2 m. Augustów tj.: 
- 1829/1 o powierzchni 0,0447 ha (z podziału dz. 1829 na dz. nr 1829/1, 1829/3, 1829/4, 1829/5 i 1829/6) 
- 1829/5 o powierzchni 0,1266 ha (z podziału dz. 1829 na dz. nr 1829/1, 1829/3, 1829/4, 1829/5 i 1829/6), 
- 1974/12 o powierzchni 0,2372 ha (z podziału dz. 1974/10 na dz. nr 1974/11, 1974/12 i 1974/13), 

• na działkach, na których odbędzie się regulacja pasa drogowego tj.: 
- 307/40 o powierzchni 0,3436 ha (z podziału dz. 307/3 na dz. nr 307/39, 307/40 i 307/41), 
- 1973/62 o powierzchni 0,1128 ha (z podziału dz. 1973/20 na dz. nr 1973/61 i 1973/62), 
- 1995/4 o powierzchni 0,0122 ha (z podziału dz. 1995 na dz. nr 1995/1, 1995/3, 1995/4 i 1995/5), 
(działki oznaczone tłustym drukiem są przeznaczone do włączenia w pas drogi publicznej), 
• na działkach nr 1973/30 i 1973/39 obręb 2 m. Augustów, które z mocy prawa w całości staną się 

własnością Gminy Miasta Augustów; 
• na działkach, na których zachodzi konieczność czasowego zajęcia terenu obręb 2 m. Augustów: 
- 1003/4 – przebudowa skrzyżowania ul. Kamiennej i ul. Kwarcowej z ul. Rajgrodzką, budowa sieci 
wodociągowej, budowa sieci oświetleniowej; 
- 307/20 – przebudowa zjazdu publicznego, budowa sieci sanitarnej; 
- 1973/41 – przebudowa zjazdu publicznego, budowa sieci: wodociągowej, sanitarnej i  oświetleniowej; 
- 1830/7 – przebudowa zjazdu publicznego na ul. Bazaltową, budowa sieci wodociągowej, kanalizacji 
sanitarnej, kanalizacji deszczowej i oświetlenia ulicznego; 
- 1834/21 – przebudowa skrzyżowania z ul. Glinki, budowa oświetlenia ulicznego; 
- 1835 – budowa oświetlenia ulicznego, przebudowa chodnika; 
• na działkach nr 307/24, 307/27, 1830/1, 1830/5, 1833/4 obręb 2 m. Augustów, które poszerzą pas 

drogowy drogi gminnej i stanowią własność Gminy Miasta Augustów. 
 Zgodnie z art. 49 Kpa, informuję, iż zawiadomienie uważa się za doręczone po upływie 14 dni od 
daty podania niniejszego obwieszczenia do publicznej wiadomości. W terminie 14 dni od dnia doręczenia 
niniejszego zawiadomienia, w sposób wskazany powyżej, stronom służy prawo wniesienia odwołania od 
decyzji do Wojewody Podlaskiego za pośrednictwem Starosty Augustowskiego. Obwieszczenie umieszczono 
w prasie w dniu 10.08.2023 r., na tablicy ogłoszeń i na stronach internetowych w dniach od 10.08.2023 r. 
do 24.08.2023 r. 
 W trakcie biegu terminu do wniesienia odwołania strona może zrzec się prawa do wniesienia 
odwołania wobec organu administracji publicznej, który wydał decyzję. Z dniem doręczenia organowi 
administracji publicznej  oświadczenia o zrzeczeniu się prawa do wniesienia odwołania przez ostatnią stronę 
postępowania, decyzja staje się ostateczna i prawomocna co oznacza, że nie można wnieść od niej 
odwołania do organu drugiej instancji ani zaskarżyć do sądu administracyjnego. Oświadczenia o zrzeczeniu 
się prawa do wniesienia odwołania nie można wycofać. 
 Informuję - stosownie do art. 10 § 1 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks postępowania 
administracyjnego, że strony mogą zapoznać się z treścią decyzji, w Wydziale Architektury i Budownictwa 
Starostwa Powiatowego w Augustowie w pokoju nr 14 przy ul. 3 Maja 29 w godzinach pracy urzędu. 

STAROSTA  AUGUSTOWSKI 
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PRENUMERATA
Nie czekaj - zamów prenumeratę 

Przeglądu Powiatowego już dziś i ciesz 
się najlepszymi treściami przez cały 

rok!

Wystarczy wykonać odpowiedniej 
sumy przelew na nasze konto: 

04 2030 0045 1110 0000 0072 4720

Oto cennik 
prenumeraty z 

dostarczeniem do 
Twojego domu:

18 złotych
miesięcznie 

lub 
200 złotych 

rocznie.

Jeśli wolisz 
odebrać gazetę 

w redakcji, cena 
wynosi:

14 złotych
miesięcznie 

lub 
165 złotych rocznie.

Cena pojedynczego wydania zaczyna 
się zatem od 3,30 zł. 

W opisie przelewu należy podać 
adres, pod który winna być 

dostarczana gazeta.

Dla miłośników cyfrowej lektury 
polecamy dostęp do treści PREMIUM 

na naszym portalu. Znajdziesz tam 
te same artykuły, które ukazują się w 

wersji papierowej, ale bez reklam.

Aby nabyć dostęp do wersji PREMIUM, 
wystarczy odwiedzić stronę:

www.dziennikpowiatowy.pl
i przejść do zakładki PREMIUM.

Życzymy przyjemnej lektury!

Krzysztof Przekop
Redaktor Naczelny

Augustowski Blues Maraton 
rozpoczął się czwartek, 
3 sierpnia w Kaktusik-u 

koncertem zespołu Lucky Troubles i 
Tymkoff & Łęczycki. Kolejnego dnia 
bluesowa publiczność miała okazję, 
w tym samym urokliwym miejscu, 
wysłuchać Klaudi Magicy, która 
wraz z zespołem zebrała niemałe 
owacje. Nie obyło się bez bisów. 
Chwilę później na kaktusikową scenę 
wkroczył niezwykle energetyczny 
kolektyw pod nazwą Joanna Knitter 
& Blues Band Folk Connection, który 
wykonał największe hity zespołu 
The Beatles. I w tym przypadku nie 
zabrakło owacji i bisów. Trzeciego 
dnia maratonu na scenie pojawił się 
wspomniany wcześniej bluesowy 
kolektyw z Joanną Knitter na czele, 
który wykonywał między innymi 
piosenki Arethy Franklin. Fani bluesa 
z wielkim entuzjazmem wysłuchali 
koncertu. Gwiazdą tego wieczoru był 
skład Cichy & Bracken z koncertem 
pod nazwą „Piosenki Neila Younga”.  
Było naprawdę magicznie, choć padał 
deszcz. Festiwal zakończył koncert 
Marta Szefke Groove Band i Stagracz 
Blues Band. Niestety ze względu na 
aurę, wieńczące maraton występy nie 
odbyły się jak wcześniej planowano 
na statku, ale w sali koncertowej 

Augustowskich Placówek Kultury. 
Jubileuszowy Augustowski Blues 
Maraton przeszedł już do historii. 
Bluesowe brzmienia wypełniły 
serca słuchaczy: podsumowanie 10. 
Jubileuszowego Augustowskiego 
Blues Maratonu 
Znani artyści, magiczne koncerty i 
wielopokoleniowa publiczność

-Frekwencja była bardzo duża. Jako 
dyrektor artystyczny maratonu mogę 
powiedzieć, że była to bardzo udana 
impreza. Pod względem artystycznym 
jestem bardzo zadowolony, bo na 
naszym maratonie wystąpili artyści 
uznani w środowisku bluesowym. 
Mało tego, zarówno Joanna Knitter, 
jak i Klaudia Magica oraz Cichy & 
Braken to twórcy, których poziom 
jest godny najlepszych światowych 
festiwali. Wspaniale trafiają w gusta nie 
tylko fanów bluesa, ale także szerszej 
publiczności, o czym mogliśmy się 
przekonać na tegorocznej edycji 
augustowskiej imprezy -podsumowuje 
Sławomir Mitros, dyrektor artystyczny 
Augustowskiego Blues Maratonu. 
-Warto dodać, że w piątek mieliśmy 
około 600 osób na koncercie, a 
dowiedziałem się, że na koncercie 
Kombii w Szekli sprzedanych było 
ponad 300 biletów. Razem daje to 

niemal 1000 uczestników. Może 
powinno to wywołać efekt w postaci 
przemyślenia modelu rozrywki 
w Augustowie, tym bardziej, że 
Kaktusik czy Szekla dają możliwość 
przetrwania nie najlepszej pogody. 
Tymczasem imprezy, które odbywają 
się na otwartej przestrzeni mają w 
takich sytuacjach o wiele mniejszą 
frekwencję. To spostrzeżenie należy 
przemyśleć na przyszłość. Musimy też 
zdać sobie sprawę, że w Augustowie  
dominuje pokolenie 45 plus, które 
praktycznie oprócz blues maratonu 
nie ma adresowanej do siebie innej 
imprezy. Przecież to pokolenie jest 
głównym podatnikiem w Augustowie. 
Sławomir Mitros dodaje, że na 
augustowski maraton co roku 
przyjeżdżają turyści, którzy planują 
swój urlop tak, by uczestniczyć w 
tej imprezie. Wspierają lokalnych 
przedsiębiorców, bo przecież 
wykupują noclegi i jedzą w 
restauracjach. Warto dodać, że 
na maratonie bawili się także 
nastolatkowie, a należy zauważyć, 
że na imprezach dedykowanych 
młodzieży pokolenia 45 plus raczej się 
nie uświadczy. 

Beata Perzanowska  

AUGUSTOWSKI BLUES 
MARATON: MUZYKA 

ZAKOŁYSAŁA MIASTEM 
W UBIEGŁYM TYGODNIU, PRZEZ CZTERY DNI, AUGUSTOWEM RZĄDZIŁ BLUES. W RAMACH 10. 

JUBILEUSZOWEJ EDYCJI AUGUSTOWSKIEGO BLUES MARATONU WYSTĄPIŁO WIELU UZNANYCH 
BLUESOWYCH ARTYSTÓW. LICZNIE PRZYBYŁA PUBLICZNOŚĆ WYSŁUCHAŁA MIĘDZY INNYMI 

UTWORÓW THE BEATLES CZY NEILA YOUNGA. 


